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Kie 4y będzie zwołany seim 
orzeknie konwent senjorów 

Nasz warsz. korespond. donosi: 
Na wtorek przyszłego tygodnia zwoła­

no, jak wi!l.domo, plenum sejmu. Przewi­
dywano bowiem, że do tego czasu pre­
mJer p. Skrzyński powróci z Genewy. 

Wo-be'c tego, że sprawa przeciąga się, 
marszałek sejmu zwoła we wtorek rano 
konwent senjorów, który orzeknie, czy 
posiedzenie plenarne ma się odbyć, czy 
nie. 

łłowy knmisarz Banku Pol­
Sk~BgO 

Zosłal nim sen. 8zarskł 
z Warszawy donoszą nam: 
Dnia 11 b. m . podpisana została nomi­

.nacja senatora Sza.rskiego na komisarza 
Banku Polskiego. 

Obowiązki swoje senator Szarski bę­
dzie pełnił honorowo. 

; i!"fe u.mĄn. ZdzfenhlUII~ 
skasgo 

Minister skarbu Zdziechowski dnia 11 
b . m. przyjął prezesa prokuratorji general­
nej p. Bukowieckiego, oraz posła włoskie­
go p. Ma.jon.iego. 

P. larmuło\U~cz będz~e sędzią 
naJwyzszBgo trybunału administra· 

cyJnego 
Nasz koresp. warsz. donosi: 
Dowiadujemy się, że w najbliższym 

czasie ustępuje ze swego stanowiska ko­
misarz rządu na m. s,t. Warszawę, p. Jar­
mołowicz. Przechodzi on na tanowisko 
sędziego najwyższ>ego trybunału admini­
stracyjnego. 

Ha konlBrencją ministrów 
pracy 

wylechala delegacja nIemIecka 
BERLIN, 11 marca, (PAT). "Tagliche 

Rundschau" donosi, że lelegacia niemiec.. 
ka pod przewodnictwem ministra Braunsa, 
mająca wziąć udział w konferencji mini­
strów pracy w Londynie, wyjedzie dziś 
wieczorem z Berlina. Dziennik dowi: duje 
się, że wbnw kursującym pogłoskom. kon­
ferencja ta odbędzie się w przewidywanym 
terminie 15 b. m. 

Według informacji organu ludowców 
delegacja niemiecka zamierza po~zyć na 
konferencji tej szereg kwestji, dotyczących 
interpretacii posłanowieó konferencji wa­
szyngtońskiej o S-godzinnym dniu pracy 
oraz konferencji, dotyczącej kontroli mię­
dzynarodowej nad wykonaniem tej kon­
wenc~, 

Węgrzy \V dalszym Ciągu 
fałszuiił 

BUDAPESZT, 11 marca. (PAT). We­
dług doniesień dziennika "Magyar Orsa~", 
urzędnicy francuscy są zdania, że znale­
zione przed kilku dniami 6274 szt. bankn. 
francusko zostały sporządzone bardzo nie­
dawno, gdyż druk jest jeszcze zupełnie 
św!e!y. 

Beronlan wpadł do morza 
NEWPORT NEWS (Wir~;!1J:-a}, 3 m.u­

Cli. rP AT). Wo 'oSlkowy amerykański stat~k 
n.apowietrzny T. A. V wpadł do m01"za. 
Strat w JudZ'iaoo nie było. 

. 

Starania o pożyczkę dla olski 
znacznie się ozywiły-

Z "Bankers Trustem" nic nas już nie wiaże-~· Nowe oferty 
Rząd przed powzięciem decyzji . 

Nasz warsz. koresp. teler.: nowy kontakt tam, gdzie mu będzie naj-
Powrót p. wi'ceminisŁra Klarnera z wygodniej. 

Włoch i zakończenie wstępnych rokowań Bankers Trust stara się usi1nie o odna­
na tamte jszym grunde, wp'rowadz.a spra- wienie choĆlby krótkoterminowe poprze­
wę pożyczki tytoniowej na nowe tory. _ dniej opcji. 
Można już dziś stwierdzić .. pomyślne pod W tej -chwili rząd polski zastanawia się: 
tym względem wyniki. Świadczy o tem naj- czy wog61e dać komukolwiek na .pewien I 
lepie,j podniesienie się kursó.w ;polskich _pa- ok~es cz·as'tl wyłączność ~ra,wa rok?,,:ań ~ I 
pierów tytoniowych na giełdach włoskIch. I pozy,czkę poJską, nastęt~D1e czy udzIehć ~eJ I 

Jak wiadomo, rokowania we Włoszech I O?cjl Bankers TrustowI, .a ~ko~cu. na Ja­
były głównym powodem do odroczenia kIch warunka-ch ~o uczymć I na J.akl ~kres: 
sprawy układu z Bankers Trustem, które- Be: wz~lęd~ Jedn~,~ na .rozw~ąz~nle te.J 
mu opcja wygasła przed kilku dniami. _ kwestJI mo~na -JUŻ dZIS sh~"lerdzlĆ, 'L.e obe­
W obecnej więc chwili rząd polski i na te- cn·a sytuaCja rządu polskIego w tej spra­
renie amerykańskim posiada prawie zu- wie ~est o wiele siIni.ejszą, ~dy zby~ długo­
pełnie wolną rękę i nie mając' żadnych już termInowa P?prZed~la 0p-cJa ~nw.sIła Pol-
. obowiązań wobec nikogo, mo~e nawiązać I skę do r.anlechanIa wszelkIch kroków, l 
'- "" , z::r~lcrzt..lących do otrzymania znac'zniejsze-

go kapitału 'z zagranicy pod zastaw 
dzie1'Żawę monopolu tytoniowego. 

• 
Z Warszawy donoszą: 

czy 

W kołach sejmowych sądzą, !e roko­
wania z Bankers Trust'em nie doprowa­
dzą do żadnego po'zytywnego rezultatu i 
właściwie mówiąc, uważać je należy za 
zlikwidowane. 

Jednocześnie krążą pogłoski, że rząd 
Oitrzymał szere'g nowych propozycji, co do 
wydzierżawieJ;lia monopolu tytoniowego. 

Między innemi ofertę zgło'sić mia~ 
takż.e jeden z bank6w francuskich, zainte.­
resowany we francuskim przemyśle tYŁo­
ni-owym. 

Oferty te ni,e wzbudzają pednak:!e en­
-tuzjazmu, a w kołach sejmowych, zbliżo­
ny-ch do przemysłu, nie uważają tvc.h Ot 
ferŁ 7.a powaZnoe. 

Dlaczego zała ał się· kurs złotego 
P. Karp:ński nazbyt sobie uprościł sytuację i wiele istotnych 

przyczyn pomin~ł 
Nasz warszaws1ci korespondent telefo- Poniewa-ż wyjaśnienia te nie są kom- Liberalizm celny był w skutkach dla 

nuje: pletne i wymagają wyj·aśnień dodatko- naszego bilansu handlowego niewątpliwie 
Na onegdajszem walnem zebraniu ak- wych, przeto współpracownik •. ,'!,.! szkodliwy. Ale z drugiej strony pamiętać 

cjonarjuszów Banku Polskiego przemó- . , • - - zwrócił się podczas przerwy trzeba o niebywałym nieurodzaju, jaki w 
wienie wstępne wygłosił p-rezes banku p. ,,, obradacn walnego zebrania do jednego r. 1924 kraj nasz dotknął. Z całą pewno. 
Stanisław Karpiński. Najwięcej uwagi po- '1 akcjonarjuszów, wybitniej'Szego polskie- ścią 
święcił mówca. go finaonsis ly i z~awcy stosunków ~ospo- bez liberalizmu celnego nie udałoby się 

ł . 'k złot..,..(n darczych, z prosbą o sformułowame u- nam .... .:I_-Ć rozp;lSl8nia si .. spekulacji i za amaruu Się ursu .... 6~ I . k' . . , . . ~ '( 
dk 'n d . t tło wag, la Je mu SIę w czaSIe przemowlema nadmiernego wzrostu drożyzny 

p!zr:zem po res I wIe. przyczyny es I prezesa KarpińskieIJo nasunęły: . • . 
z;awIska: 1) błędną poh : ykę handlową .. ,0 • co odrazu podCIęłoby rozpoczętą akCję 
rządu w roku 1924 i w pierwszej połowie Uw~':am,. ze mOWląc o przyczynach sanacji stosunków finans·owych. M6wiąc 
roku 1925 i 2) nadm:erny obieg biletów zalamama SIę kursu złotego . zatem o wpływie liberalizmu celnego na 
skarbowych w stosunku do obiegu bile- . p. prezes Karpiński sytuację nazbyt sobIe załamanie się kursu naszej waluty" pa. 
Łów bankowych. l uprościł. miętać należy o powodach, dla któ­

Chleba i pracy 
domagai~ si~ od rządu bezrobotni 

Dz~ęlii energicznym zabiegom władz bezrobocie 
zmniejsza s ę , 

WojeWOda DiJrowski tV War­
S2a JI ~ e 

Na.sz wa'l'szawski korespondent tele­
fonu.je: 

Wczoraj przybył do Warszawy: \'onfe­
rował z ministrem Racz.kiewiczem woje­
woda łódzki p. Darowski. 

Tematem obrad była sprawa zatrudnie­
nia bezrobotny-ch w Ł.)dzL Jak .~ię dowia­
dujemy w ogólnym planie zatrudnienia bez 
robotnych specialnie uwzg~ędnione będą 
postulaty L.xłzi. 

Bezrobotni otrZymają ty\V­
ność na świąta 

z Warsza'wy teleionuie nasz kores'P.:. 
K: ... er pracy p. Ziemięcki przYI~ł 

wczoraj dele~a<:Ję ogólneg:> komitetu bez­
robotnych. 

De]e~acja zreferowała cel powstania 
komitetu i zape*nt~a, że komitet ma na ce-

lu wyłącznie sprawy ekonom~czne i łączy 
w sobie członków wc;zystkich związków 
zawodowych, :ak i p()ls~ich. 

Delegacja poruszyła s:pil'awę udzielenia 
pracy dla bezrobotnych i zapomóg. 

Minister Ziemięcki oświadczył w odpo­
wiedzi, że w na ;bliższym czasie 
rozpocznie się budowa sze:regu gmachów, 
Między innymi dyrekcji kolejowej, poczt 

i telegrafów, Fortu rzec'zn-ego itp. 
Pozatem minister uznał za 

k01lie.czną jednoralZ<JIwą pomoc w artyku­
łach żywnościowych dla bezrobO!tnych 
pned świtęami. 

stan belrobocia w lutym 
naogdl połapszył siq 

Nasz koresp. warsoz. donosi: . 
Urzędowe zesŁa,wienie liczby bezrobot­

nych za miesiąc luty wykazu:e, te liczba 
bezrobotnych w calem paóstwie 

zmn!e1szyłłl &tę o 1100 osób. 
1'~~więbze zmn:ejszenie wykazuje 

L6di o 4 łys. osób. 

rych ten hberalizm był tolerowany. 
Dalej p. prezes Karpi*ski nie podkreś­

lił, że 
Polska nie jest izolowana w ogólnym kry. 

zysie, 
l ypcwym kryzy!.le nadprodukcji, jalo c tła 
Europa w r. 1925 przechodziła. Natomia"f 
Polska była i jest izolow8iDla pod ~glę-

dem kredytowym, 
podczas gdy np. Niemcy i Austrja, które 
po wojnie znalazły się w podobnej co my 
sytuacji, korzystają z kolosalnej pomocy 
kredytowej Ameryki. Izolacja ta jest skut 
kiem akcji politycznej, jaką przeciw Pol­
sce prowadzi Anglja, głównie celem pod­
ciągnięcia nas pod kontrolę ligi narodów. 
Również p. Karpiński nie podkreślił zu­
pełnie wpływu wojny celnej z Niemcami, 
która przyszła w okresie naj cięższym na 
przednówku w roku ubiegłym. 

Wreszcie, co najważniejsze, nie było 
poruszone zupełnie zagadnie,nie iJlterwen­
cyjne. Uważam, że 
bardzo wielką winę ponoszą wlad'ze Ban­
ku Polskiego za swą nieudolną, niezdecy­
dowaną i błędną politykę interwencyjną, 
która doprowadziła do gorszących scysji 
i dyskusji publicznej. Dopiero, gdy złot~ 
spadł nieslychanie, gdy za dolara płacone 
już z górą 11 zt, dopiero wtedy władze 
Banku Polskiego zrozumiały, co znaczy 
teorja "o naturalnych granicach spadku 
złotego", jakiej P..!'zez dłuższy cz~s l!por 
czywie ze szkodą dla naszego pH~mądza 
się trzymały. 
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Biskupi przeciw nowoczesnemu kodeksowi 
Biskupi polscy wydali odezwę do spo- i ma w tym fundamentalnym akcle żadnego I aasa.<:h tak niesłychane curiosum, iż pań. poddawać się przepisom swego wymania. 

leczeństwa, w której potłępiają cywilną ko- I artykułu, żadnej wzmianki, kt6raby po-I st:wo, któreby się na to zgodzilo, był'Oby Lecz czy można kogokolw~ek do t~o zmu 
d-yfikację prawa małżeńskiego i domagają ~alała mniemać, że państwo nasze po- I ośmieszone i skompr~itowa.ne woczach iSZ3Ć, zamyk'ają<: mu drogę do cywilnej le. 
się pOizostawienia tej dziedziny w OOtych. 'trzebuje zgody władzy lrościelnej dla /,OOłego św~a;fa cywillrwwanego. Ale bisku· galizacji ważnego aktu rodzinnego? 
czasowem władaniu kleru. Jak wiadomG rwprO'W'adzoota n()IW~ kodeksu cywilne- !pi rzucają swe gr'Oźne veto i zapowiadają, Na drodze do uporządkowania pań. 
opracowuje się u nas kodeks cywilny i go i usunięcia namuconych przez 'Obce pa- IŻe ślub <:yW,uny "bę&ie nieważny". Wo. stwa i postawienia ~o na poziomie euro­
karny; d'O pierwszego z nich należy praw'O lIlQWaoie instytucji. Watykan, jak widać, ,bec kogo n:ieważny7 Wierzącemu katoli- pejS/kim wyrasta nam nowa przes.."l.koda i 
mdżeńskie, które zgodnie z teorją i prakw nie domagał się nic~o podo.bnego, gdyż lrowi, który chcia!lby po~stać w %~odzie lIlow,a trudu,ość, która wymagać też będzie 
tyką ca.Jego świata cywiliJzowanegó lAlUsi lI"()eumiał, że k()nkorda~ poddający mal- (l; .nakaumi swej religii, nikt prrrecież nie I jeszcze jednej "sanacji". CZy znajdziemy 
być uniezależnIone 'Od dogmatów wyzna· iŻe6stw'O i ezęść stosunków rodziillnych l rzabroni obok cywilnej sankcji małżeństwa taki rząd, który ,będzie jej umiał dokonać? 
niowych i poddane przepisom świeckim. 'władzy kościelnej stanowiłby w naszych 1W7Iiąć ślub w kościele i w dalszym ciągu J. Mazurski. 

Ato.li biskupi widzą w tem zamach na 
SVI'ą PTz7Todzoną domenę i wzywają wier­
ne owbGzJd do jej obrony. Mówią o świę­
~ośd i nierozerwalności małżewtwa.,. G roz­
wo,dach, ze,słaniając tymi względami w 
nie krytycznej opinii kwestję o wiele. waż­
niejszą i roz.leglejszą. , 

Wiadom'O każdemu, że i stan obecny 
nie ·zap'Obiega bynajmniej rOJ;wodam, że 
z temi czy iDn ~mi formalnościami docho­
dzą one do skutku w bardzo znacznej licz­
bie. Absurd datychczasowej :>r'Ocedurv 
polega na tem, Że mo,żna s:ę w d:lnym ·za. 
kresie stosunków UW'Olnić z pod włądlzy l 
kleru kato.uckiego, lecz trzeba przejść Pod 
"Władzę innych wyznań, gdyż małżeństwo 
i sprawy z niem zwiQZane, należą wogóle 
d'O kompetencji duchowieństwa. 

-
CB a ŻBI staną .zyśpieszODB 

Komisja budżetowa obradować będzie trzy razy dziennie 
Budżet ministerstwa spr~w weWD. został TUŻ orzez komisję załatwiony 

"lasz korespond. warsz. telefonuje: w PONIEDZIAŁEK KOMISJA ZAJMIE III wa 90,737,436, korpus ochrony pogranicza 
SIĘ BUDżETEM MIN. ROLNICTWA. 39,452,276, główny urząd statystyczny 

WARSZAW A, 11 marca. (PAT). Sej- 1,932,600, urząd do spraw mnieiszości w 
Pewne pisma warszawskie doniosły, 

te zatęp-ca premjera, p. Raczkiewicz, m'ał 
wczora.j konferencję z marsz. Rata;em. W 
rzeczywistości konferencja ta odbyła się 

jeszcze w środę i wziął w niej udział min. 
Zddechowski. Chodziło o przyspiesz-enie 
prac nad budżetem. 

mowa kom. zała w;la na dzisiejszem po- Katowi·cach 42,614, ogÓłem zł. 171,196,600. 
, siedzeniu resztę budżetu minIsterstwa spr. W porównaniu zatem z budietem na 

W wyniku tej narady wczoraj po posie­
dzeniu komisji budżetowej. które musiano 
przerwać z powodu cho'roby ministra rol­
nictwa, p. Kiernika, ustalono. że w przy­
szłym tygodniu komisja budżetowa zbierać 
się będzie, począwszy od poni'edziałku, 3 
razy dziennie, tak aby prace nad dru~iem I 
czytaniem budżetu w przyszłym ty~odniu 
zakończyć. 

wewnętrznych, a mianowicie, dział uzdro- tok 1925 osiągnięto oszczędność 53952337 
wisk, przyjmując wnioski rządowe i refe- zł. W porównaniu zaś z t. zw. skróconym 
renta z tą zmianą, że część czyste10 do- budżetem, zaproponowanym przez rząd 
"Chodu ze zdrojOwisk w kwocie 25,000 koalicyjny, oszczędność wynosi 6,875.939 
przeznaczono na rzecz skarbu, resztę zaś zlot. 
1,340,000:z,ł. na in ..... ..:stycje w zdrojowi- Po załatwieniu tej części budżetu ko-
skach. misj.a przeprowadziła dyskusję nad budże-

W ten sposób przyięty prze7 komisję tem najwyższej izby kontroli, poczem 
w drugiem czytaniu budżet wydatków mi- przyjęła cały ten budżet bez zmian wedle 
nisterstwa spraw wewnętrznych prZ'ed- proiektu rządow'e~o. 
stawia się, jak następuje: Najbliższe posiedzenie komisji odbęw 

Zarząd centralny M. S. W. zł. 4,774.200, dz:-e się w poniedziałek przyszłe~o tygo-
województwa, starostwa zł. 27,946,884. dnia, na którem rozoatrywany będzie bnd~ 
służba zdrowia 6,310,589, p{)licja państwo- żet ministerstwa rolnictwa. 

Zwłoki arcYb. Ciepla przy ,y d olicy 
Wczoraj odbyła się uroczysta eksportacja zwłok do kaplicy 

Oczywiście państwo. nowoczesne nie 
może uznawać podobnych prerogatyw i 
wciąga całkowicie prawną stronę małżeń­
siwa do kodeksu cywilneg'O, uniezależnia­
jąc ją 'Od nakazów, związanych z tym czy 
illnym obrządkiem reHgijnym. Już przed 
stu laty otmymało KrólestwG K'Ongresowe 
wraz z k'Odeksem Napoleona świeckie pra.­
wo małżeńskie. Trwał'O o.no pnez cały 'O­
kres ko,nsłytucyPty Królestwa i dapiero po 
zgnieceniu powstania listOtpad'Owe~o, w 0-

kresie ogólnej reakcji zostało() zniesione 
przez rząd Mtkołaja. Co zaś do. zaboru 
prusl~i~o, tudzież austrjackiego, to od a w poniedziałek ciało Zm$rłego przewiezione będzie do Wilna ;,io, 

(M-esią ków Jat panował'O w jed~ym i dm· Przyjatzd p()ciągu ze zwłokami ś .. p. a,; wewnętrz.. i. Hladki, zastępca kom. poI/! ni1i funkclonar;usze policji powiatowei % 

!-tint co do. m8.ł~ństwa prawodawstwo cybiskup,a Gie'plaka naznaczony był na okr. stoł. p. insp. Charlemagne, kom. pol. bronią. 
świeclde i naweł zdecydowani k'Onserwa- .godzinę 10 rano. p~.w: insp. Tomanowski, oraz liczne ducho· Ks. bisktlip GaIl,p'l'Zybrany w szaty pon-
tyści przestali je uważać za naturalną do- Już na długo prze'd tym terminem w sa- Wlenstwo. tyf:ikalne odmówił ~rótką mo.dlitw.ę, po· 
mooe rluchowicństwa.. lonach recelPcyjnych dworca główneg,o ze· . . Na peronie dw~rca ustawiły się delega- cze?t wagon odcze~10n,o od"poc1ą.gu 1 prze~ 

Nb chodzi VI danym 1'~ie G ułatwieme, brali się li·czni przedstawiciele władz rząw cJe .stowar.zyszeń l cechów ze szlandaTa· SU~lęto na t. zw,. "zeber~? ' gdz~e .trumnę 
CZy 1.trl'd~i""le rmwodów, lecz o to, czy dowych i miejskich du.chowieństwo gene- mi, oraz orkiestra 36 p. lP. wyjęto z dębowej skrzym 1 przemes:ono na 

1· . dsla . : 1 t' p" . •.. . kara wan stoiący w Al. Jerozolimskich. 
Państwo nasze ma ftń<>iadać pra.wOtda!W. r·a ICja, prze ,WICIe e pTa.sy e <:. OCląg, WIOzący zwłokI spozmł SIę przew K d' k I d '1 k b' k G 11 

ł'~~ ł 'ł r5 ..1" b ł t' d . on u t prowa Zl s. lS up a w 
stwo nOWO':'llesne i czy w niem ma p300w Na uroczystośtprzyjazdu zwłOlk Ś. p. sz o p~ ~Oi.lzJny I przy y na s aqę ~p~ero asystencji ks. biskuiP.a Godlewskie~o i licz· 
wać wo~no:;ć s·.!m~enia. Jest t:>rzeoież wid'O- arcybiskupa Cieplaka przybyli między in- 1 o god~mle 10.4? Trumna ze zwłokamI s. p. ne)1o szeregu księży. Za trumną postępOw 
c:zncm, źe wolności t"'; nie h~.tzie, Jeżeli nymi: prezes rady miejskiej sen. 1. Baliński, I arcybIskupa .C:eplaka bPOozywtła w. w,aw 

wali: :rodzina, przedstawiciele wladz, ks. 
-/ '(", ks. biskup GodJewski, ks. biskup polowy g?n!e .towaw.vym, przy ranym es tonamI z prałat Marian Orzechowski, który pl"zy-

d;ded~ina życia małżeńskieg'O oraz stOSllu- W. P. Gall, ~en. inspektor kawalerji gen. i ZIelem. wiózł zwłoki z Ameryki, przedstawiciele 
ków 1!"(l~l'1hlt1ych bedzie ZlWiązana l\MW- broni R,ozwadowski, komendant miasta ge- Całe wnętrze wagonu tonęł,o w kwia- or!1:anizacii społecznych i stowarzyszeń, na 
nie z obrzędam~ VIYZDa!?drwymi i podJle>!fać nerał SuszyńEki, szef )1abinetu ministra sryr. ta·ch, tak, że trumny nie bylo widać. - kcń::u zaś tłumy public,zn,ości. 
Ih::rdxie kompetencji dllchov';eństwa. Cóż wojsk gen. SZlPakow~k!, g~n. !aC):na, pre- W chwili, gdy pociąg za.:echał przed peron Kondukt skierował się do kościoła św. 
ma'ą zrobić ci którzy chcą wejść w związ. zes ~~rsz. dyr. 1~ol. lnz. Bl~n~ec~l, przed- orkiestra 36 'P. p. odegrała "Marsz żalo-- Piotra i Pawła n-a Koszy1tach, trumnę usta-

. l .. .'. ., . c;tawlclel prczya um rady mlTIlstro,w, nacz. bny" Szopen::!, obecni obnażyli głowy. I wiono VI kaplicy Przeździeckich. g·dzie pc-
k1 małzenskle 1 zal'Ozyc lega~ą rodzmę, a I Rodich-Laskowski, przedstawiciel min. spr. Wewnątrz wagonu ,wartę honorową pet- I zostawać b~dzi~ aż do dnia 15 b. m. 
nie chcą poddawać się władzy jakiegoko.I. I 
wiek wyznania ani jego przepisom? p~ I 
wie kt'O, że państW'O przekazuje odnośną 
dziedzinę władzom wyznaniowym ... 

Ależ nie ma do tego żadnego. prawa, 
o ile u.znaje za,sadę wolności sumienia. Ca ... • 
łą prawną stronę życia r~ulO'Wać powi. 

. :nien tylk'O kodeks państwowy. 
DzIwnie wyglądają wymagania i pre­

tensje biskupów wobec tak niedarwno za.. I 
,wartego kton.km-datu z Watykanem. Nie· 

iWii -Bezrobotni książąta otrzy .. 
mają odszkodowanie 

Demokraci godzą się na kom IJromls 
BERLIN, 11 marca. (PAT). Frakcja 

parlamentarna demokratów postanowiła 
zgodzić się na kompromisowy pro:ekt usta­
wy o odszkodowaniu dla rodzin b. -oanuią­
cych, ODracowany ostatnio przez frakcję 
~tronnidw umiarkowanych, oraz zalecić 
swym wvborcom powstrzymanie się od 
J..,rania udziału w plebiscycie. 

BERLIN, 11 marca. (PAT). Do dnia 
wczorąiszego w cbrębie Be.rHna zapisało 
się na listy przy~otowawcze do plebiscytu 
w s.pra wie wywłaszczenia rodzin b. panu­
la;cych 560 tys. osób. 

Pisma donoszą, że w całych Niemczech 
zQ;:,:sywanie się posuwa sie coraz szybciei 
naprzód. 

W Hamburgu podpisało się około JOD t 
tys. os6b, w Lipsku i Chemnitz po 40-50 I 
t-ysięcy. 

-
Latanie koalic:· Ulgi kolejowe 

dla turystów I lmmlwojalerdw 
Rozbieżność zdań w łonie klubów koalicyjnych Dziś rIOzpoczął się w ministerstwie ko~ 

będzie usuwana przez specjalne ko:derencje lei ziazd naczelni,ków ,wydzidów handlo-
Głąbiński (zw. lud.wnar.). ; wo-t~ryfowych wszystkich dyrekcji kolejo· Nasz korespondent warsz. telefonuje: 

W czoraj u marsz.ałka Rataja odbyły I 
się lltarady 

przedstawicleU stronnictw koaUcyjnych. I 
W naradach tych wzięli udział posłowie: : 
Niedz.iałko"Wski (P. P. S.), Popiel (N. P. I 
R.l, Chadński (Ch. D.), Dąbski (Piast) i 

Ustalono jednomyślnie, ż.e ! wych. 
w razie rozmaitych zdań pomiędzy przed: I Na tym zjeździ~ :ozwafana j-est spra~~ 
stawicielami k'Oalicji w komisjach, dana i przyznania ulg ko,eWNy'ch dla turystykI 1 

sprawa JX>winn.a być odroczona aż do u- ! zawodów, z którymi są związane c'ęste 
zg'Odnienia ~lądów poszczególnych klU"1 podróże kole)'ami na dalsze dyst'1nse 

bów koalicyjnych. 
Oprócz tego :>o'-u.sZI.'1la będzie sprawa 

Awanse oficerskie 
ogłoszone będą dn. 3 mała 

przyzn,ania ułatWień krllejowych przy do­
wozie chleba do wlększych miast i ośrod· 
ków przemysłowych. 

z Warszawy donoszą nam: ! 
R e d u k c i e budżetowe we W'lzvst­

kich m:nfsterstwach, które dotknęły 
również w zna-:znej mierz~ budżet armji. 
spowodowały długą zwłokę i niewy'a~nio- , 
ną sytuację w za')ow' ada 11 em już na Nowy 
Rok awan~owaniu oHce'rów ze starSz,el~- l 
stwa i z wyboru. . 

Awanse te, jak wiadomo, miały być na-

Słralzue odkrycie stępn:e pl'zeorowadzone w bież. miesiąeu, , 
lub w kwietniu. I 

Jak się obecnie i 'formuj-emy - aWClnse IlłlWa samobdH~y Ul Doplelnlku loku-
?ę~ą prawdo"'o:lc h '1.:e ogłosz?nę .. w dni.u I ,....·~ •• · •• n 

SWl~ta 3·~u Maja: Ll:lb~ nOrnmllC]t zalez-,' PARYż 11 rca Ocz. sz-cza!ąc popiel-
na lest od względfJW budzetowych _ przy- ' .. ma '..! . 
pw:zczalni,e iedna~ awansów będz'e ("Il{oło nik w rem12~le na stacjl L!moges, maszyn1. 
1,000 I objąć one mają szarż,e od porucz- ' sta znalazł w nim g10wę ludzką. 
ni~ów do genenłów. Zawiadomiona o straslne~ odkryciu 

Wy rycie organlz8cji komun1stYCZnej we Lwowie 
policia z.arządzila śledztwo. Okazało się, 
że pod Limoges !'zud dę pod poci~g inży, 

nier Leon Arnold. LWóW, 11 marca. (PAT). Wedle der 
niesIeń "Gazety Porannej" komenda poli- l 
cji politycznej w Gródku .Jagiellońskim ,I 

mIała wykryć organizację k<Jrnullistyczną, I 
na czele której stoi przyjaciel padvjny j 
osobisty sławnego w swoim czasie komuni- l 
sty Botwina - Major Tempeltnan, szewc 

ze Lwowa. . 
Jak podaja dziennik. or~anłzacja pow 

wyższa rozpowszechniała sprowadzaną ze 
Lwowa b:bułę komunistyczną wśród oko­
licznej ludności, a nawet potrafiła d.otrzeć 
do k(')szar 52 pp. 

Spodziewane są liczne areszstowania. 

Kol.a paTowolU .ohcięty mu ~lowę, kM· 
rą pęd powietrza wrzllcił do popicl.,i1,a. -
Ci.1 o samobójcy znaleziono w pobliżu 
puantu. 
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Stałe CZy niestałe Dliejsce dla Polski 
Wszystkie państwa są nieustepliwe, wobec czego sytuacja jest bez wyjścia 

Jeśli Polska nre ofrzyma 
miejsca 

fo moie swą politYkę sklefowaC na 
wschdd 

PRAGA, 11 marca. {PAT). "Narooni 
Oswobożdeni", pislZąc w sprawie przyzna­
nia Polsce stałego miejsca w radzie przy­
pomina, że głosy, domagające się zbliże­
nia Polski do państw bałtyctkich, zwróci­
ły DIIl siebie uwagę Moskwy, sowiety bo­
wiem wiedzą, że ewentu~ niedopu­
szC2eme Polski do rady wywoła w pol­
skiej opinji publiCZll1ej wielki zwrot w kie­
runku zbliżenia do Moskwy. W związku 
z tem - kończy dziennik - prrzewłdują 
w Pradze, że podcrus kiedy minister 
Skn;yński prowadzi rokowania na zacho: 
dzie o udział Polski w radzie, odkrywają 
się przed Polską polilyką na wschodzie 
nowe możliwości, Dlatego też, jeżeli na­
wet polska kandydatura do rady liJ!i na­
rodów obecnie nie ma wielkich szans po­
wodiZenia, to otwiera ona jednak dla Pol­
ski szereg nowych możliwości, a przegra­
nie przez nią sprawy wejścia do rady nie 
jest bynajmniej równoznac:me ze stratą 
pozycji międzynarodowei. 

Zalecenie przyjęcia łłllm·BC 
GENEWA, t t marca. (pA T). W ciągu 

dziSliejSlZego rana zebrała się DIIl posiedze­
nie pierwsza komisja" ażeby na jawnem 
posiedzeniu omówić sprawę przyjęcia 
Niemiec do ligi. Polityczna komisja zgro­
madlZenia ligi narod. postanowiła na tem 
posiedzeniu jednogłośnie zalecić zgroma­
dxeni:l ligi nar. przyjęcie Niemiec do ligi 
w myśl art. t statutu ligi. Na pytanie co 
do tego, czy rząd niemiecki wypełnił swe 
zobowiązania międzynarodowe oraz za­
stosował się do postanowień statutu ligi 
narodów, dotyczących rozbrojenia, odpo­
wied.ziaoo również twierdząco zgodnie z 
wyr8Żonemi zapatrywaniami komueJ1(:ji 
ambasadorów. 

GENEWA, l t marca. (P A T). Bńand 
pTXybył tu dziś rano i podjął natychmiast 
narady z Chambulainem. 

Briand konleru;e 
GENEWA, 11 marca. (PAT). SzwaJ­

carska Agencja Telegraficzna donosi, że' 
natychmiast po przyjeździe do Genewy 
Briand rozpoczął narady z Wanderwel­
dem, Chamberlainem, Scialoją i Skrzyń­
sldm. 

Położenie w zwiąlZku z wC2lOrajszemi 
niepofOlZumieniami w łonie rady jest bu­
&0 skomplikowane, gdyż Włochy pod­
trzymują do pewnego stopnia nieprzejed­
nane s-tanowisko Brazylji, domagając się 
miejsca w radeie dla Polski. Jak dotych­
czas Hiszpanja nie wystąpiła z żadnemi 
ł!roźbamł, dała jedynie do zroeumiewia, 
że na wypadek nieuwzględniema jej ży­
czeń w sprawie stałego miejsca w radzie 
wystąpiłaby z ligi. Miałoby się to jednak 
stać nie na obecne; sesji. 

Pozalem krążyła tu pogłoska, że dele­
gacja niemi.ecka m9. odjechać do Berlina 
po nowe in.strukcje. Wiadomość ta jednak 
fest pO:l.bawiona podstawy, gdyż, zdaniem 
delegatów niem1edtioo, cała kwest ja jest 
jedynie sprawą wewnętrzną ligi na1"odów. 
Wyraz temu si.aJlcwisku dali kierownicy 
deleJ!acji niemieckiej w rozmowach swych 
z dzicnnikan:ami, 

Stwierdzić Mleży, te liga narodów 
przeżywa istotnie poważny kryzys we­
wnęt..'7.Ily. 

u. .5 2 ;, 

. Dvptom cl furecuy rad'lą 
PRAGA, 13 m::rca. (PAT). Redieb~bei, 

turcc.id nl;n!dcr wo;ny, przebywa:!ltcy na 
'kura,: ji w ;c":'r.em z czechosłowackich u· 
ro.ro·Ń"i~k, 7.:, ! ·ro~":ł dyplomatów Łurecki.;h 
do Pr~ei r a. kOrlIerencję, w której wezmą 
udz~~l "".'* .. "sad~row;e !urecCj' z Paryża 
Bec .r'? .. -r.' cdma i PragI. • 

"r~~~cr Ta~c~latt" donosi, iż Redjeh. 
bej o~był z c7.łon,kami pose'lstwa angiel. 
.skie~o w PTlH~Ze konferencję, która doty­
~~ył4 iakoby spraw'Y Mossulu. 

Nikt nie chce się pogodzić Chamberlain B.nerg:czn!e 
GENEWA, 11 marca. (Własna służba I ckiej, która dalej grozi szantażem natych- pośredniCZY 

telegr. "Głosu Polskiego"). miastowego oJ)uszczema Genewy, jeżeli GENEWA. 11 marca. 
Po licznych rOlZJI1.owaoh z głównymi de- nastą.pi rozszerzenie rady podczas obecnej Po zamknięciu popołudniowego pu. 

legatami można fuż dzisiaj określić stan sesji. blicznego posiedzenia rady ligi członkowie 
rzeczy w Genewie w sposób zupełnie kon- A odiazd niemców równałby ię roz.bi- jej :rebrali się w gabinecie sir Ericka 
łaetny. ciu układów locarneński.ch, za co żadne Drummo'nda na posiedzenie poufne, w ce-

Stanowisko Szwecji pozostaJe bardziej, państwo, nawet Włochy, nie chcą W2iąć na lu dalszego omawiania sprawy ewentual. 
niż kiedykolwiek, nieprzejednane. sieHę oopowiedzialności. nego rozszerzenia składu rady. Briand i 

Szwecja przeciwna jest wsrtelkiej reor- W tern mie/sen należy pn;ypomnbć in· Chamberlain oświadczyli, że od niedzieli 
gania~ji rady, ZIWlaszcza zaś C{l do powlęk strucje, jakie posiada Chamberlain od rzą- trwające narady powinnyby obecnie być 
szenia liczby ma.ndatów stałych zajęła sta. du angielskiego, które po~alają mu na zakończone, przyczem należałoby doiść 
nowisko takie, że obU1lie'W żaden sposób wszelkie, nawet dale.ko idące us,tępstwa, do takiego porozumienia, ażeby uwzgJę­
cofnąć się nie może. ale pof' yoonYM warunlcie.m, że żadne z dniło ono potrochu interesy wszystkich za· 

DIa Szwecji więc pozostaje alternatywa, tych ustępstw nie wpłynie na opuszaenie interesnwanych. Jak się dowiaduje Szwaj­
albo dale; trwać na za!ęłem stanowisku, Genewy p.-zez niemców przed ich przyj ,- carska agencja telegraficzna, Hiszpanja ł 
albo też dożyć mandat cr.łonka rady. ciem do rady ligi. Brazylja zaczynają już schodzić ze swego 

Położenie Hiszpa.nji jest a.nal~iczne, Należy wreszcie dodać, że Francja nieprzejednanego stanowiska. Briand. ~ 
uz1ro1wiek z inn~o punktu wichenia. skompromitowałoaby się wo,bec własnej swej strony podkreślił, że dla Polski musi 

Hiszpa,n;a rówrueż stamowczo oświad- opinji publicznej i wobec świata, gdyby u- domagać ię co najmniej niestalego miej. 
czyła: Alo stałe miejsce albo wystą.pienie czyniła ustępstwa N:emcom lub Szwecji sca na dłuższy przeciąg czasu. 
z ligi. ' kosztem Polski, tudzież kosztem przymie- . Naogół panu}e tu opinj,a, ż: dzisIejsze 

Olóż ,stanowisko to, podobne do rza polsko-francuskiego, Wieczorne narady dały peWIen postęp. 
szwedzkiego, z góry wyłącza malelZienie Przypuśćmy teru, że wobec memożli- zbliżając sytua~ję do r~zwią~ania,. zwłas.z-
kompromisu. "'ości powzięcia jednomyślnej decyzji cza Chamberlam z duzem, Jak SIę zdaje, 

PoŁożenie Hiszpan}i tern. więcej skcm- pne:z radę, sprawa rozszerzenia rady wy_ powo·d:ooni-em odgrywa rolę pośrednika. 
plikowane, że w sprawie .tej angażowany stępuje na forum z.gromadlZema ogólnego. PARYż, 11 macca. (PAT). Korespon­
jest osobiście król A1f()n5, któr~o własna- I tutaj szanse uzyskania większości za dent genewski "Echo de Pańs" podaje, że 
ręczny list znajduje się w poosiadaniu Qu:i- powiększeniem liczby członków rady są Chamberlain wypowiedział się za przy­
nonesa de Leon, OIl'az, że Chamberlałn zło- więcej niż nikłe, gdyż na 48 c:don- znaniem Polsce tymczasowego miejsca 
żył Hiszpanji w imieniu rządu angielskiego ków zgromadzenia Ji,gi, 28 me zna w radzie. 
formalną obietnicę poparcia jej kandydalu- ahsolutnie nadziei wejścia kiedykoJJWi-ek do 
ty na miejsce stałe. rady, a pozostałych 20 państw niew",tpli. 

A więc Chambeda.in również cofnąć się wie wypowiedzą się bądź przeciw1ko wszel-
nie może. kiej reorganizacji, bądź przeciwtko powaęk-

Pozostaje stanowis1ro delegacji niernie- meniu liczby m8J1dałów stałych. 

Alfonso da Costa, który zosłał obr~ny na prezesa obecnej 
sesji Ligi narodów 

Wejście do ~ali Reformacji, miejsca posiedzeń Z(iromadziI!niĄ Ligi Narodów 

Co mówi przedstawiciel 
Szwecii 

GDAASK, 11 marca. (PAT). Szwedzki 
minister spraw zagra.nicznych Unden u­
dzielił korespondentowi "Baliische Pres­
se" następujące wyjaśnienie: 

"Jestem zdania, że sprawa rozszerze· 
nl,a rady ligi narod6w jest żywotną kwe" 
stją ligi i że nie może być rozwią~na 
prliedwcześnie. Przed jej rozstrzygnięciem 
przestudiowane być muszą wszystkiE' 
związane z tem zagadnienia. Odroczenie 
załatwienia tej sprawy na "zas późniejsZ} 
umożliwi ws:oochstronne zbadanie kwe. 
stji składu rady. 

Dowiedziałem się - m6wił dalej mi.­
nister, - że stanowisko Szwecji w te; 
sprawie interpretowane jest w Polsce, ja­
ko objaw ni,eprzyjaznych uczuć Szwecji 
wobec Po.Jski. Tego rodzaju interpretacja 
jest zupełnie fałszywa, czego chyba zupeł­
nie nie potrzebuję podkreślać. Nam eho­
dll wyraźnie o zasadę, która dotyczy fun­
damentu międzynarodowej organizacii ligi. 
Nasza opozycja przeciwko rozszerzeniu 
rady iest znacznie wsześniejszą, aniżeli 
wysunięcie żąd.ania przez Polskę. Stano­
wisko nasze zatem nie jest bynajmniej nie. 
przyjazne Polsce. Przeciwnie. z radością 
i sympatią witamy zaproszenie Polski w 
odoowiednim czasie do zajęcia miejsca w 
radzie ligi. którego przydzieleniem zajmu­
je się zazwyczaj zgromadzenie ligi na 
swej zwyczajnej sesji. 

lWIosklBwskl hebrajskI feafr 

·"HABIMA" 
przyjeżdża do ŁoJzi 

na 8 wystepów 
do teatru .Scala-. 

Repertuar. 
Wtorek dnia 23·~o mai C!l 

"Dybuk" 
Sroda, dnia 24 li" 11 " reB 

"Golem" 
Czwartek, dnia 2fi ~n mArca 

"Dybuk" 
Piątek, dnia (, SiC' "Rrc 

"Sen Jakóba" 
Sobota, dOla 27 nI) n'al C'l "'0 pot 

"Golem" 
wieczorem 

"Wieczny Zyd" 
Niedziela, dnia 8 "0 mRIC'I po poł. 

"Dybuk" 
wieczorem ostatnie przedstawienie 

"Potop" 
Biletv jut .lo nl1bycII1 \.II teatrze ·~cala· . 
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POD OSTRYM KĄTEM. 

Cosmopolis 
Wśród licznych międzynarodowców czer-

wonyc:l, zielonych, złotych etc. naj doskonalej 
internacjonalnym jest kameleonowy snob -"mo­
dern style". Ojczyzna jego odznacza się bezkres­
ną rozciągliwością granic. Miejsce pobytu zmie­
nia on hażdej pory roku, każdego nieomal mie.sią­
ca, posłuszny modzie, reklamie, sensacji. New­
Yo k, Cannes, Lonrlyn, Helonau, Paryż, Stambuł, 

Fłolencja, Tangor, S1. Moritz... Wszędzie, gdzie 
rozp' era się mastodoniowy Palace-Hotel, czuje 
si" on w domu. Ten bowiem architekturalny re­
kord komfortu stanowi .jego ulubiony ,.bome". 

Żelazo, cement, stal i granit są zakładowym 

kapitałem budłJwlanym stolicy snobizmu, na któ­
rego p~j;:aż ~kładaJą się porfiry, marmury, lu­
stra, mahonie, eksamity i jedwabie, urozmaicone 
arabeshami doceń. Egzotyczny pierwiastek ro­
ślinny wprowadzaJ Ił kępy palm, zasadzonych w 
llwielnikach perskich dywanów. 

Ludność takiego pańslewka dzieli się na dwie 
l.ategorjel cichy tłum zautomatyzowanej służby 
i wędrowne plemię żerujących trutniów. Do 
pierwszej należy armja pracowników holelowych, 
sprawnie spełniająca rozkaz sztabu administra­
cyjnego. Kucharze, cukiernicy, palacze, lokaje, 
pokojówki, kelnerzy, praczki, port jerzy, windzia­
rze... A wojska pomocnicze? - buchalterzy, ele­
ktrotechnicy, fryzjerzy, masażystki, sprzedawcy 
gazet, papielOSÓW, przewodnicy dzienni i nocni ... ! 

Druga kategorja odznacza się jeszcze większlł 

r6:inoz'odnością typów, posiada bogatszą skalę dy­
skretnie stosowanych kontrastów. Książęta krwi, 
liczne ofiary lock-oufu antimonarchicznego, kró­
lowie sportów I koronowani na championatach 
wszechświatowych, magnaci przemysłu, w pocie 
czoła wydający swe miliony, artyści-rekordmani 
na giełdzie sceny, ekranu i sztuki.H Czasem bły­
śnie wykwintna fizjonomja hochstaplera, czatują­

cego na ponętną zdobycz dolarowego posagu. 
Nieraz zarysuje się muskularna postać ambitnego 
młodzieńca, wprawnie obtańcownjlłcego zwiędłe 
dekolty podżyłych, lecz bogatych Aspazji. Prze­
lotnie zamajaczy nawet nieuchwytna sylwetka e­
lcganckiego szczura hotelowego, polującego wy­
trychem na łakomie opasłe portfele. 

Panem et circenses z natrętnym uporem doma­
gfl się nienasycony snob. Zaspokoić te żądania 
niezaws:z:e jest łatwem zadaniem. Ciekawości Je­
go gastronomicznej staje bowiem na przeszkodzie 
chorobliwe zazwyczaj wydelikacenie organów tra­
wienia. Zmusza go to do częstych pokut djetetycz­
nych, o których .chętnie bardzo rozpowiada z re­
zygnacją. Jednym z celów jego życia Jest lecze­
nie, to też sala restauracyjna przypomina potroszę 
aptekę na stołach pełno różnokolorowych Ha-
s:z:ek, pudełek i słoików. . 

Za to umysł jego posiada własność strusiego 
żołądka. Żarłoc?n!e chwyta on wszelką potrawę 
polityczną, naukową, religijną, społecznlł, artysty­
czną, sportową. Musi ona być jednak podlana 
ostrym sosem sensacji, lub też posiadać rzadki 
smak nowalji. Międzynarodowa konferencja dy­
plomatyczna, giośny proces kryminalny, prelekcja 
egzotycznego teozofa, olimpjada popis6w sporto­
wych, pokaz znakomitego wynalazku, vernissage 
obrazów surrealistycznych - snob musi być 
wszędzie obecny. Znajomość z Mussolinim, Su­
zanne Lenglen, Cziczerinem, Picasso, Einstei­
nem, Dempseyem, Amundsenem etc. uważa on za 
swoje zadanie życiowe, za najgodniejsze zazdrości 
zalety bliźniego. 

Do jego atrybutów należy dosyć rozpowszech­
niona manja Kolekcjonowania - muszą to jednak 
być jakieś bardzo specjalne przedmioty, trudne do 
zdobycia i drogo opłacane. Zajęcie to nie wypły­
wa bynajmniej z ist6tnego zamiłowania, lecz jest 
jednym z łatwych sposob6w zwrócenia na siebie 
uwagi. A na tem snobowi niesłychanie zależy. To 
leż istIlieją wyłącznie nim żyjący handlarze au­
tenłyc:znych i prawie autentycznych osobliwości, 
tak jak istnieją krawcy, szewcy, bieliźniarze etc., 
spekulujący tylko na próżności snobów. 

Nie znaczy to, że jest on pozbawiony wrodzo­
nej inteligencji. Ale umysł jeg9 ma własności nie 
mtru, lecz gąbki, napęczniałej bezkrytycznie i w 
pośpiechu wchłoniętem! wiadomościami ł ocieka­
lącej m"tną cieczą chaotycznego dyletantyzmu. 
Snob nie komplikuje sobie życia stałością prze­
konań - zmienia on Je stosownie do środowiska, 
w ktćrem chwilQWO przestaje, do najmodniejszych 
haseł chwili. Czasem posługuje się ~ajskrajniej­
szą ideologją, jako faJerwerkowym elektem, przy­
sparzającym mu choćby przelotną popularnt'ść. 

To też chodzi on na kazania kościelne, chwali się 
m'ls'riewskimi papierosami, otrzymanymi od so­
wieckich dyplomatów, figuruje na listach składko­
w\'.h organizacji faszystowskich i tłómaczy facho­
wo różnice obrządków wolnomularskich. 

',' a on serce czułe na wszystkie cierpienia i 
n"d !e ~wiata, o ile tylko nie wpływają na tryb 
jeru osobHego życia i nie mając pogodnej atmos-
fery Palll 'c-Hotelu. : Z. K. 

zł t Jl UJ admłnisfra~U ,.Głosu Pol". 
NA GŁUCHONIEMYCH 

,Oczi miennie 2 złoŁe 17 groszy. 

NA KROPLĘ MLEKA 
l'C2Cllicc: H kI. gimnazium p. J. Pryssewiczówny. 
chcr.c !lC~cić rocznicę śmierci kolov.anki Edwardy 
Cludowiczówny, składają zł. 32 gr. 50. 
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Dlaczego pozwano sen. Kopcińskiego 
i członków komisji poiednawczej w sprawie dra Szajerowicza7 

Sensacyjny ten proces odbędzie się 29-go marca w wydziale cywilnym 
łódzKiego sądu okręgowego 

Wytoczenie przez zarząd kasy cho­
rych sprawy przeciwko komisji pojcdnaw 
czej kasy chorych akcji cywilnej o wyrok 
w spr.awie dora Szajerowic:~a jest żywo 
komentowane zarówno w sferach praw-

, niczych, jak i lekarskich. 

Rozprawa ta odbędzie się w dniu 29 
b. m. w wydziale cywilnym sądu okręgo­
wego. 

Jako pozwani .występują dr. Szaje­
rowicz, sen. dr. Kop-ciń.ski, superarbiter ko-

, misji pojednawczej, St. Kulczyński, dr. 
Bolesław Miklaszewski, Stanisław Ra­
palski i dr. Antoni Tomaszewski, człon­
kowie tejże komisji. 

l W·artość powództwa tego określon~ cic, iż zarząd związku lekarzy z chwilą 
zosŁała przez adw. Adolfa Neumarka, ~dy komisla przystąpiła do rozprawy, 
rzecznika kasy chorych m. Łodzi na s·u-j swoje wykazał całkowite de.sinŁere.ssmenŁ, 
mę 3000 złotych. zrzekając się zul>ełnie obrony d-ra Sza je-

Skarga pełnomocnika 'zaTządu kasy opar J l'ov:icza. 
ta jest na twierdzeniu, iż komisja poje- I Wobec tego zarząd kasy domaga się 
dnawcza nie. rozpatrzyła całokształtu za- I uznani.a.. orzeczenia komisji pojednawczej 
rzutów, oraz, że z.asadniczo zatarg z d .. rem dla spraw z lekarz.ami w sprawie dora 
Szajerowiczem nie podpada pod kompe- Szajerowicza za nieważne, nieobowiązu­
tencie kO'llisji pojednawczej. jące kasę chorych i nie mające żadnych 

Zarząd kasy uważa również, że wina skutków prawnych. 
i kara oskarżonego nie były współmierne, W każdym bądź razie podkr-eślić na­
a i motywy łagodzące wymiar kary nie Ieżv, iż sytuacja pozwanych cdonk6w 
są, z·daniem zarządu ikasy okolicznością komisji pojednawczej nie jest wyjlłŚniona 
łagodzącą. - są oni bowiem raczej świadkami niż 

Dalej zarząd kasy qpi.era się na fak- pozwanymi. 

Jak należy składać podania Widowis~a, koncerty i zabawy 
o przywóz towarów reglamentowanych 

Centralne stowarzyszenńe kupców i 
przemysłowców wyiewództwa łódzkiego, 
Piowkowska lO, poda.;e do wiadomości 
zainteres'owanyc,h importer'ów, że podan:a 
na przywóz towarów regJlamentowanych w 
cią·gu na'!blliższyc,h 3-clh m1Cl5ięcy: kwiet­
nia, ma:a icz·erwca, przy:mowane są w 
lokalu stowarzyszenia, Piotrkowska 10, ('d 
dnia-. 12 b. m. począwszy do c1n:a 19 b. m. 
włą.cznie c'odz~ennie w godzinach biuro­
wych (od 9 i pół do 1 l pół i od 4 do 8 w.l 

Podanńa winny być s.kła·dane na każdą 
pozycję i każdy mńesiąoe z oddxielna .. Do 
podań załą<:zyć nale'ży: 

Polsk:e dzieci nad wloskie 
morze 

Uro~za kolonja oulska nad Rdrla­
fYkiem 

Dzięki energii i za inicjatywą żony po· 
sła, pani Heleny Regerowej z Cieszyna, ist­
nieje polska kolonja nad :norzem włoskiem 
dla słabowitych dzieci w wi-eku od 5 d{) 
14 lat. 

Kolonja znajduje się w urocze.j miejsco­
wości nad morzem Adrjatyckiem, l..iedale­
ko Rimini, z zachwycającą plażą, pozwala­
jącą dzieciom cały dzień przebywać na 
wolnem powie-trzu, kąpać się w morzu i 
igrać w piasku. Pobyt słabowitych, niedo­
krwistych dzieci nad poludniowem mo­
rzem, znakomicie po-pra w;a ich stan Z'dro­
wia, podnosi wagę ciała, wzrrJa~a apetyt, u­
suwa blednicę. W tym roku będą cztery 
sześcioty~odniowe turnusy od 1 kwietnia 
do 1 października r. b. Sze§ciotygodniowy 
pobyt wraz z paszportem i kosztami pode:)­
ży wynosi lirów 1.800. Przewidz:ane są 
zniżki. Bliższych szcze~ółćw udz~E,>li p. Re­
~erowa 14 marca w Grand-Hotelu od 10 

1 i 3 - 7 wiecz. 

",Sm'erć 01(rz81'· 
W niedzielę dnia 14 marca r. b. o godzi­

nie 4 po południu w sali T. U. R Naru·to­
wicza 50 zesrpół dramatyczny org. T. U. R 
odegra wzniosłą sztwkę, ilustru;ącą z całą 
zgrozą okres rewolucji 1905 '1:'. "Smierć 
Okrzei" Bakaja. . 

Sztuka ta, odegrana w roku ubiegłym 
w Warszawie, .wywarła silne wrażenie na 
widzach. Nie ulega kwestji, że i w Łodzi 
przedsta wienie deszyć się będzie wielką 
frekwencją. 

ttO nOWym człou"e~u" 
Odczyf dr. Kluszyńskfego 

Dziś, o godz. 6 m'. 30 w sali T. U. R, 
Narutowicza 50, odbędzie się odczyt. urzą­
dzony staraniem T. U. R, kt6ry wygłosi 
prezes T. U. R, dr. H. Kłu.szyński na temat 
.,0 nowym człowiekU". Ze względu na ak­
tualność odczytu niewątpliwi-e sala wypeł­
nI się p·o brzegi. 

Bilety w cenie gr. 30 do nabycia na 
miejscu. Bezrobotni bezpłatnie 

KONCERT KM\ERALNY 
z udlZiiałem Sewea'Y'Il<8 EJseobeu-gcsra. 

Towarzystwo m!ł()~n!ków ml\lZykl (Traugutta 1) 
zarpowiada na nadch~ca środę wieczór 1l1U­

zykl kameralnej z udziałem :tna,komltego planistv 
SewerY'lla Eisenbergera. W koncercie pozałem 11-

dział przyjma 1JlP. Ii. M!nc (skrzypce), dr. D. Cha­
sin (altówka) i J. Birnhaum (wiolonczela). W 
programie dwa kwartety fortepianowe: SZUJtt1ana 
i Brah.rnsa (A-ofll">, oraz wLeI.kie trio fo.rtC3)laoo­
w,e B-dur Beethovena. 

: 

1) faktury pTO forma na na)bHiJ&ze tran­
sporty towaru, lub tei faktury stare, e· 
wentualnie kores,ponde.ncj.ę, stwi.erdzają.cą 
bezpośredni kontakt importe·ra krajowego 
z ek,gp'OTtem zaglI'anńcznym, 

2) odpis świadectwa p:rzemy;słowego, 
który może być poświad.czony przez re­
jenta lub przez stowarzY5.zen1e, 

3) marki stemplowe w wysOlkośd 2 zł. 
od każde.go podaina oraz w wy.sokości 40 
gr. od każdego załącznika, 

Każde podanie wmno być ,przytem 0-

pła.cone wedłu,g skali, ustalonery plI'zez or­
,gan~zac,je opinjoda wcze. 

"Odson" 
, Pam~ęfniki Buslona,Kaefona" 

"Wsz:vstko Jedno jak I co - byJe JnLbHCZlTlOŚĆ 
się śmiała" - pod tem zdaje się hasłem kroczy 
dY'l'ekc.ia kino-teatru "Odeo'!!" i SPJOwadza naj­
lepsze komoode bieŻącego sezonu, 

Wyśw·ietJany obecnie program sklada się z 
doskonałed 12-a,kto-wej komedii p. t. ,.Pamiet.llki 
BuSItona Kaerona". 

Tryskająca szampańs'klm humorem k()ll1ledda 
pobudza ·prz,e,peJ.nioną p.o brze&1i w;i!dpwiIlie d.o bez 
ustanne~o śmiechu. 

Buston Kaeton, ten artysta, który pobu<lza 
każdego do śmiechu !przez cały czas akcii. nie u­
śmiechnie się ani law - za'wsze niesz,częśJoiwy 

i pechowy. 

c ~ uSły· zymy dz·Ś przez radjo 
WARSZAWA, -380 m.: 
18 - 20. Wielki koncert jubileuszowy setnej 

audycji C. K. P. Z. IŁ 

Część I. Przemówienia okolicznościowe. 

Część II. Opera "Pajace" Le<Jncavallo. 
Osoby: 

Nedda - p. Adelina Czapska. 
Canio p. Antoni Gołębiowski. 

Tonio - p. Tadeusz Orda. 
Silvio - p. Gustaw Iwo. 
Arlekin - p. Maurycy Janowski. 
Część III. Beethoven: Sonata Kreutzerow­

ska - odegrają: prof. Bronisła.w Lewenstein 
(skrzypce) oraz prof. Józef Śmidowicz (fortepian). 

Część IV. Muzyka polska. 1) Karłowicz: a) 
I "O nie wierz temu", b) "Pod jaworem", c) Za­

wód, d) Z erotyków, - odśpiewa p. Stanisława 

Argasińska. . 
2) Chopin: Cztery mazurki, - odegra prof. 

.JÓzef Śmidowicz. 
3) a) Paderewski: Dudarz, b) Pankiewicz: Na 

dobranoc, c) Moniuszko: Piosnka Żołnierska, 

d} Żeleński: Jasiek z pod Sącza, - odśpiewa 

p. StanisłaJwa Argasińska. 

Część V. Czajkowski: Trio A-moll op. 50 
"Pamięci wielkiego artysty". Cz. II a} T ema 
con variazoni, b} Variazione finale e Coda, -
odegra Trio KmiŁa: pp. Lidja. Kmitowa (skrzyp­
ce), Marja Pohlowa (fort.), Michał Borzakowski 
(-·-iol()ncz.). 

C~ęść VI. 1} a) L. Różycki: Drugi nocturn. 
b) V. Herbert: Serenada. - odeltra na wiolon­
czeli p_ Michał BorzakowskL 2) Solo na cytrze, 
- p. ZoIja Zdzienniclta-Bergerowa. , 

Część VII. Koncert oktdu pod batutą p. 
Antoni~go Adamusa. 1) Keler-Bela: Uwertura 
.. Poświp.cenlc świątvni·'. 2) CZ3jkowski: Suita 
.. Kapry; włoski". 3) J. StrIlUSS: "Walc Królew­
ski". 4) Moniuszko: UwertuTa "Baika". 5) Mey­
erb~er: Taniec z pocbodniamL 6) Mont!: Czar­
d<..sz (lIkrzypce p. Wincenty Seidendorf). 

Część VIII. "Rozchmu.rzcie wasze oblicza I" 
wesoła mieszanka wokalno muzyczna. 

Ud/iat biorą: p. Marian Rentgen-artysta teatru 
,.Perskie. Oko". p. Stanisław Rudnicki, - wi'­
tuoz na organkach ustnych, oraz muzykalni kGmi­
ev Bim i BOln (Stanie~scy) w swoim repertuarze. 

TEATR MIEJSKI. 
Dziś, w piątek, ~Iast "Lekkomyślnej sio­

stry" d3JI1Y będzie P.o. raz deflon-itywnle ostatni po­
tężny da'"arnat historyczny Bernarda Shaw~a _ 
,,~wIęta Joanna" z Marlą MaJ·lck:a w roll tytulo­
wel. Ceny naJnltsze. 

Jutro, w sobotę, dwa J)Tzcd6tawienia: o godz. 
3 m. 30 PO raz 7-my od wystawienia prześUclma 
baśń sceniozna - "Królewoo &tiej;ka t 7-mLu kar­
łów". Ceny nain.!isze. 

Wieczorem o godz. 8m. 15 pierwszy t; n0-

wel seni występ Kazimierza Junos.zy-Stępow­

ski ego w jego popisowej kreacJI aktorskiej w fa­
scynującej, wsła'"ząsalącej tragedii Pirandello -
,,żywa maska" (Henryk IV). Ceny znl!ooe. 010-
śna sztuka włoskiego a.utora daJna będzie raz Je­
szoze w nadl::hodzący pon.fedzlaJdc, poczem ,zej­
dtzie .zupełnle z afisza. 

W niedzIelę, o godz. 3 DL 30 po raz &;my -
,,Królewna śnietka". Będzie to już Jedno z ostat­
nich niedzielnych Po.wtórzeń prześllczrnej, z pue­
?ychem wystawionej baikl. Ceny zmlŻOIle. 

TEATR POPULARNY (Ogrodowa 18). 
Wystawiona w ubiegłym tyg.odnłu i graJt1a co­

dziennie w teatrze po,pularnym ,,LI1tJak trageOda 
w 8 obralZacb J. Barreta na tle powłeśd H. 
Sien'kiewicza .,Quo Vadis" .zdobyła sobie zadu­
żooe po.wodzenie, czegO najleps~ dow<ldem 
iest stale wypelnlona P'IlblicznoŚlClą sala teatru. 
Dyrekcja teatru wystawiając "Ligię", nie szczę­

dl',jła kosztów i pracy, aby dziełu temu dać pięk­
ną i b<lgatą szalę co zostało naldy'CIe oceninne" 
Plrzez prasę l p.ubJiczność. NiewątpliW'!e ,,LIgja" 
będzie rekordową s.ztwką bieżącego sezonu w te­
atrze popularnym. Początek przedstawień o godz. 
8.20. konIec 11 wlecz. Cen. miejsc Ila;n.ltsze, t. l. 
od 30 groszy do 1.50. Kasa ozyrma od 12 w p.ol. 
d<l :3 ! od 5-ei do 10 wieczorem. 

W sobotę, dnia 13 marca r. b. o ,odz. 8.20 
wieczorem w teatrze popularnym ocIeg-rana zo­
stanie tragedia 'VI 8 oo,fa-zach J. Barreta "Ligia" 
na tle pow,ieści "Quo. Vadis" H. Sienkiewicza. 
Dochód otrzymany z powyższego prze<istawienia 
dyrekcja teatru przeznaoz.a na odhuoowę kla~z­
toru la.giewnickieio. 

~YSTĘPY ALFREDA UFERnn 
w FILHARMONJL 

Codziennie wieczorem o ~odz. 8.30 możemy 

w sali Filharmonji podziwiać wielkiego czaro­
dzieja Uferiniego. Wyst<i\>Y jego cieszą się du­
żem powodzeniem, co dowodzi, że zespół Uferi­
niego zdobył sobie sympatję nie tylko zagranicy 
lecz równiet i łodzian. Pragnąc dać równiei spo­
sobność młodzieży obejrzeć rewję p. t. "Zagadki 
i cuda" p. Uferini uwzględniając tyczenie publi. 
czności unądzi w nadchodzącą niedzielę dnia 
14-go b. m. specjalne przedstawienie dla dzieci.. 
Co może więcej pocieszyć młode serce jak zo­
baczyć coś zagadkowego, coś taje.mniczego, ~ 
niewidzianego dotychczas i to w dowcipnej i we. 
sołej formie. Kto więc pragnie zrobić młod.ziety 
wielką przyjemność, ten niech pośle dzieci w nie­
dzielę o godz 4-ej po południu na to specjalne 
przedstawienie. Przedstawienia odbywać się bę­
dą dziś, jutro w niedzielę i poniedziałek. 

OTWARCIE WYSTAWY STYKÓW NASTAPI 
JUTRO. 

(_) Sobotni verniss.age w miejskie.! ga·lerJl 
sztuki o<lrbędzie się o goozlnie 5-el po pol. w o­
hecności przybyłych lu! do naszego rriasta zna­
komit} ch artnt6v.. Adama i Tadeusza Styków . 
Aktu olw2rcla dokona p. rrc2.ydentowa· \\. Cy-
1'3r~h. Spodlziewany jest ;:czon}' udział go~c\ z 
okol'c Łodzi, k,r6l zy zgJ~za.lą się po Z3Jpr,)sze­
nia 

Dla otwo.rzenia stylowych ram wys.ta·wy, o­
beimująceJ około setki du~:rch llrac, dyrekcja PO­
zrskała wspaóia,!ą kolekcję orygInalnych dY"":l­
nów perskich., wySltawlon~"'Ch prze-z pe,rską fi't'me 
MazJ,uanqan i Der Abrahamian z Warszawy. 
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Zabiegi o zapomogi 

dla robotników' sezonowych ieniądze na kanalizację już są! 
zostaly U~~::::::IB:ę~CIOWBm Pan wojewoda Darowski otrzymał asygnatę na pierwsza rat-: 
w dniu w-czora·jszym poW'tóciła z WaT- poŻyc.zki W WysokOŚCi 300 tys. złotych ' 

szawy -delegacja vhw. Lund. bezr. w 0050-

bach p. Kowalskiego i Ogłowskie~o, która finalizacja pożyczki kanalizacyjnej dobiega końca dzl~ki energicznej akcji p. wojewody Da-
interwenjowała w s:prawie bezrobotnych rowskiego, który spraw~ t~ ujął całkowicie w swoje ręce 
ebaco.wn.ików se~~no~th,. którzl s!, po: P. wojewoda Darowski w dni·u 9 b. Dl. wo;e'W'odę panu mini~t~owi ~obót pubU. I st.rai .w ~ej sprawie nie kiW1l1llł nawet sa. 
k aw;enl,zapomo o: e ole !U1~ ~ ~lęd ~y odbył konferencję ~ nowym dyrektorem cznych, oraz panu m101strowI pracy, te.. Dlodzlelme palcem. 
~zac procz pracy s.ezonoweJ \YćO n.a-\ depo budż. ministerstwa skarbu p. Gro- mu ostatnielUu z tytułu pn;ewodnictwa Uż tkowanie teł oż ezki odb c! 

mI biC~ rwo przdn:~sle. 1< ć .. dyńskim, w sprawie .wypłaty w najbHż- w komitecie ministrów do walki z bezro- się bę~zie pod ścisłą konirolą o'e y~~ 
. e e~ac:a z .0 a uZ,YS a zrupewmeme, szych trzech dniach przypadającej raty bodem. k . . . w ) ~ 
ze prze-plS ten Ole będ'zle , stosowany wzglę- k .. 300 000 ł tyt ł . twa, ta , że 1l1ewątphwle w roku bIeżą-
dem ro~otnik6w pra,cujących perjodycznie w wy~o OS<;1 '. z. Ł zd . u u .przki W dniu wczorais:z:ym asygnata na 300 cym nie będziemy jut świadkami prY~r-
i zawodowo w pracach sezonowych (np. tO- znane) ma~ls~ratowb61 tmk' Ol' ZI pOZYhCZp tys. złotych została p. woiewodzie wrę- wania robót kanalizacyjnych 7;e "wzglę-
boŁnik6.w brukaorskich i pIanta·cyjnych). (!o) na wznowl~Ol~ ro . ana lzacy)n'yc. . 'Czona tak, że gdyby osiągnię1e zostało dów atmosferycznych". 

• ~yr. ~rodynskl zapewruł pa~a .w?)ewod~, ostateczne porozumienie w sprawie klu- • • • 

Więcej pieniędzy 
pofrząba dla b8zrobotoej infcHgencli 

W dniu woz:ora;lSzyn1 wyjechała del~g!l.­
<;ja związku zawodowego handlowców 
pollS,kicoh w Łodlri do Warszawy do mini­
sterstwa spraw wewnętrznY'ch, minJ.słer­
stwa skarbu oraz mdnilSterstwa pracy i o­
pieki sp;Ołe,cznej. Delegacja przedstawi 'VI 

ministe.rstwach odpowiedn~e memorja~y, 
w których domaga się wyasygnowand·a dJ1a 
bezrobotnyoh rzesz in1e'!i.genckich więk­
szej sumy pieniędzy. Poru>szona będzie 
kwest ja wypadków z dn:a 3 marca r. b. 
Delegacja zwróci się też do klubów po­
:;r.b~;<)h N. P. R, P. P. S. j CH. D. Do­
ł:vr:'t!~,.-'ts okrę~~ ł6d.z,ki otrzymał 40.000 zł., 
hy wypłacać zarejestrowanym pracowni­
kom umysłowym w liczbie 4 tysięcy. ale 
starczyło to tylko dJa siedmiuset osóh, a 
tysiąc trzysta osób pozosta!e bez zaoomóg. 
Fundusz bezroboc!a Ji.czy 65 złotych prze­
dętnqe na osobę. Wobec tego dla 4-oh ty­
sięcy osób tr2ieba 250.000 złotyoh. (ol 

W dniu dzisiejszym rOZipo'czynają się 
wypłaty zasHków eLla bezrobotnych pra­
<:ownQków umysłowy·ch. Zasi~ki wypłaco'1~ 
będą tym, którzoy w wypłatach I i II ka­
tegor;i zostali za,kwe.STtjonlOwallIi, a którynł 
komisja kwalifikacyjna na ostatniem posie 
dzeniu praw'o do oirzymania ~silku przy­
znała. Wy .C!ty obejmą równaeż III gruoę. 

Do 27 marca 
magisfrat da odpowledt 

(v) 

w dniu wczorajszym w magistrade od­
byla się konferencja w sprawie robotników 
miejs'kich, zatrudnionych w warsztatach. 
Jak wiadomo zw. zawodowe żąd.ają od ma­
It;stratu zawarcia umowy gł6wnej. M.agi. 
strat natomiast wymówiws'ly wszystkim 
robotnikom pracę zamie't'za angaŻlować j'ch 
.na nowych warunkach. 

W wyni'ku konferen.cji magistrat z,godził 
się rozpaLzyć projekt umowy przedstawio­
ny mu przez zwią'zki i zadecydować o nim 
do dnia 27 b. m. (I> 

5 złotych dz!enn!e 
dla robotników kanalizacji 
żądają zw. klasowe 

W związku ze zbHżającemi się robota­
mimi sez,onowemi i kanaliza·cyjnemi zw. 
rob. klasowych odbył z ma.gistratem Ikonf.e­
rencję w slPra.wie płac. P1"zed.sta,wiciel zw. 
k'Is. p. Danielewicz wy,sunął żądanie, by mi. 
nimum zarobku wynosiło 5 zł. dziennie, mo­
tywując to ciężkimi warunkami pra·cy i 
ckolicznośdą, że p1"ace sezonowe trwają 
tylko drobną część roku, wobei: <;zego ro­
botnik musi mieć oszczędności. 

Magistrat żądani.a te <>dl"zudł. Należy 
.c;podziewać się :ponownej korueTencii. (!) 

Zfłkoń~zen~e strejku 
w fabryce Ejflngona 

w fabryce Ejtingona ,przy ul. Pustej 12, 
robotnicy po strejku wrÓocili wczoraj do 
pracy. firma obniżyła jedynie o 5 procent 
zarobki tkaczom, pTacującym na wąskich 
warszŁa tach. Płace innv·ch robotni.ków po­
.zostały bez zmiany. U) 

Zamiasf cz sf.nłci -niechlUjstwo 
Brudna my ~iUJa 

Chcesz si~ 'lfy~ą ać-oobrł dzrn sla 
f-l Kom:.sar;·at rządu na m. Łódź za.wia­

domB wydział zdrowotn;Ości publicz.nej, iż 
lL8.skutek prot'okułu doZO'ru sanitarnego ~a 
antysanitarny stan zaHadu kąpielowego 
"Ortodoksów" (Mykwy) przy uL Zgier­
.. ki e i 27 zoostał ukara.ny w drodze admini­
.lltraq·}nej odpowie'dz,la!ny członek z'arzą­
du Abram Nirenber~, zam·e-sz.kały prZly ul. 
Aleksandrowskiej 27 na ,grz;ywnę w w.yso· 
ko.ści 40 złotych. 

z; dnl(~ 10 b. m. asygna~a pIe01ęzna. def t- cza co do przyjmowan;a robot.ników, do 
nl'~YW1l1e wręczona będZie panu wOJewo- robót kan31izacyjnych mogłyby one być 
dzIeW'· . . d d' rozpoczęte już w najbliższych dnJach. 

tej sprawie p. wOJewo a w ruu 
10 b. m. odbył konferencję w minister- Pqdkreśllć tu należy, iż całą zasługę 
stwie robót publicznych w sprawie zrea-\ szybkiego przeprowadzenia pożyczki ka­
Uzowaniu IProgramu robót publicznych, naHza:yjnej ~la Łodzi .przypisać należy 
który został przedstawiony przez pana p. WOjewodzie Darowsklemu, gdyż magl-

Na remuneracje jest dość pieniędzy · 
Burzliwe posiedzenie kom'sU sKarbowo-budżetowej 

Jak już doniósł wczorajszy "GO'niec 
Wieczorny Ilustrowany" onegdaj wiecz,o­
rem odbyło się posiedzerue komisji skar­
bowo - budżetowej. 

kowi wydziału budownictwa, autorowi 
osbwionY'ch prac wysławiających doda­
tnie dla miasta strony obecnej koncesji 
dla elektrownd zł. 1500 oraz 1500 zł. na. 
czelnikowi wydziału przedsiębiorstw miej 
skich inż. E. Berlinerowi. 

Remuneracje te wypłacone bę·dą z su· 
my 50 tys. zł. przekazanej przez łódzkie 
towarzystwO' elektryczne miastu, jako po­

cznŚmp:;wa ta wywołała '~żywioną dysku- krY'cie wydatków miasta związanych z 
zawarciem nowej koncesji. 

Na porządku dziennym obrad znajdo­
wała się sprawa przyznania wynagrodzeń 
za prace związane z nadan:em koncesji 
miejskiej łódzkiemu towarzystwu elektry-

sję, gdyż przedstawiciel koła narodowego Przed przystąpieniem do sprawy tl-

r. Nowacki wys:ąp:ił zdecydowanie prze- chw.alenia podatku, od luks,usu na rzecz 
ciwko przyznaniu urzędn:kom miejskim pomocy bezrobotnym, postanowiono po­
jakichkolwiek wynagrodzeń za prace siedzenie zamknąć, co spowodowało 0-

związ.ane z ich stanowiskiem. stry sprzeciw r. UchtensŁeina, który 
Przedstawiciele opozycji natomiast wskazał, iż sprawa ta jest systematycznie 

domagali się, by wynagrodzenie to przy- odwlekana od szeregu tygodni. 
znane zostało w formie remuneracji za Niewątpliwie zarówno uchwała komi-
przepracowane godziny pozabiurowe. sji, jak i odwlekanie uchwał w sprawie 

Po długiej dyskusji przyz~ano międ.zy I pod~t~ów, na .rzecz PO'mocy bezrobotnym 
innemi radcy prawnemu magistratu TUja- znaJdzIe. donosne echo na forum rady 
kowskicmu zł. 3000, obecnemu naczelni- miejskiej. P. 

Zagranicznym wierzycielom 

podobał się nadzorca • 
li e 

Dowiadujemy się w ostatn:ej ehwilt 
że p. wojewoda Darowski w dniu t t-go 
b. m. o godz. 13.30 zawiadO'mił telefo.ni. 
cznie sekretarjat urzędu wojew6dzkiego, 
że jest już w posiadaniu asygnaty na su. 
mę złotych 300 tysięcy na rozpoczęcie ro­
bót kanalizacyjnych. __. (PAT •• 

Pieniądze lub tycie 

Gr J Żąc rewolwerem 
obrabgwał pasaiBrdw - Krwawa no­
tyczka pOlicJanta z grLltnym bandytą 

Przed killkunasŁu d.niami z więzieni.a w 
Kaliszu uciekł karany kilkakrotnie za na. 
pady bandyta Mi·elC'zarek. Czynione obła. 
wy i po'szukiwania nie d.ały naruie rezut.. 
tatu. Tymczasem onegdaj wieczorem u­
zbroiony w rewolwer bandyta zatrzymał 
jadące ze stacji Błaszki dorożki i res01"ki, 
które powra-cały do ~iasta w liozbie kil. 
kunastu. Bandyta pod groźbą re.wol'werll 
pospędzał ws!Zyst.ki.ch pa!aże1"6w do rowu i 
począł rabować. Przypadkowo nadjechał 
starszy przodownik Piotr Roman, kt6rv 
powitany został przez bandytę wystrzała .. 
mi. Wywią'zała się strzelanina, akutkietn 
które,; przodownik został raniony .w nog~. 
Korzystają tego 'bandyta zniknął w mro­
kach nocy. Ranny pr:T.odownik zaalarmo­
wał okolic:T.ne poste.runki, które natvch-
miast podjęły obławę. (v) 

"Biedni" kamienicznIcy 

WyleW8lą krokodyle IZY 
nad swą dolą 

Dwa różne bilanse tej samej firmy Wczoraj w saJi towarzystwa kredyto-
.. . . b'~ . wego przy UJI. Pomoruiei 21 odbyło się o-

W dniu 30 stycz.ma b. r. W);'dzlał ha~- skąd pows.tały r6zmce w o y'\.lWU sparzą-, g6ILne roczne zebran~e członków stowarzy-
dlowy sądu okręgoweg~ w ŁodZI u~tanowlł dwnych bllans.ach. ".. . szenia właścide1ń nieruohomości. Na po­
nad:~r s:'ldo~y nad firmą ,.EmIl Szme- FIrma "E:ml. Szmeche~ znaJdUjąca SIę I rzą.cLku dziennym znalazły się n~tępują:e 
che~, mLanU)ąc nadzorcą sądowym p. E. w złe~ po~oz.em1;I . maleqalnem, zwoł~ła! s>pI"awy: sprawozda.nie z działaI.nośed za­
PfetffeT~.. .. . . zebrarue. ~le.rzycloeh l w tym celu poleClła ! rządu, sprawozdanie finans-owe za Tok 

Dwa) ~lerzY~l~le Jed.nak wspommaneJ sporządzlc bilans. . 1925. oraz p.re~iminarz budże.tu na r. 1926. 
Hrmy, a mlanOW1Cle: .,Fme Woolen Com- Okazało się jednak, iż jedna z nieru- I wy.bory nowego zarządu i komilSlii rewi.zyj­
pany" , or~z "Manufakturekspor~ Gesell- chomości, a mianowicie budynek kino-tea- I nej. Ożywioną dyskusję wywołało zwła­
schaft" wmosły przez peł~omocnIka swe- tru "Odeon" nie został wciągnięty do bi· I sz.cza sprawozdanie z działalności za,rzą­
go adw. Frydman~, ?odan:e do sądu. pro· lansu, wobec c7Jego wierzyciele upoważnili ., duo W dyskutSji tej poruszono cały szere.g 
sząc o wyznaczeOl~ lnnego nadzorcy.. . eksperta do sporządzenia nowego bilansu, bo'lącze·k, jak: ustawa o oC'Monie lokato-

.~praw~ tę rozpatrrywano na wczora}Sze) tembardziej, iż w międzyczasi.e kierownik; rew, ~ksmisjd, podwyżki komomego oraz 
S~Sojl wydz,alu han.dlow7g<:· . . firmy p. Lubań wpisał kilka dodatkowych' nadmierne ś.wiadczenia podatkowe, po-

Adw .. Fryd.m~n . w lml,enlt~ zagra~lcz- pozycji do ksiąg. bierane od właściie'lt n~eruohomości Ul-

nych wlerzycleh f:rmy prosIł.? zmianę Adw. Frydman jednak uważał, iż nie- r6wno p·rzez władze państwowe, ja'k i ko­
nadz.orcy, motywując to t~~, lZ przez 0- wolno uskuteczniać w księgach żadnych munalne. Wkoń.cu doJ<onano wY'borów n{). 
becnego nadzo'rcę, w czaSie gdy by,ł. on zmian osobom niepowołanym, na ~o powi- wegl() zal"Ządu i władz stowarzyszenia. (vJ 
ekspert;m, zo~tały s.~~r~ą~zone dw~ btlan- nien był zwrócić uwagę nadzorca sądowy. 
se, z ktorych Jeden rozOl SIę zasadmczo od .. 
drugiego, w pierwszym bowi·e.m stan czyn- . W ten ~pos6b podry~a Się za~Ifant~ 
ny jest o 15 tysięcy złotych mniejszy od fIrm zagraOlcznych do kra!owych, tWIerd:lł 
drugiego, zaś w drugim stan bierny jest o me~. ~;ydman 1 z tego t~z względu nal-ezy 
9 tysięcy złotych większy od drugiego. zml'emc .nadzorcę .. • 

W tym wypadku, nie można mieć zau- Sąd J>ednak me uznał motywow poda-
fania do nadzorcy, iembardziej, iż jako by- ?ych pr~ez ~dw. Frydn;.ana za dostateczn.e 
ły ekspert, nie może on być nadzorcą. l podame flr~ ;agramcznych pozostaWił 

Adw. Angerstein proponował wobec bez uwzględnIema. 
tego prz,esłuchać nadzorcę, który wyjaśnił - raW--t 

--------
Mojelz loblB pozwolić na luksus 

lo pIać p Jdatek 
powiedział s~jmik 

Czuły ojciec 
Skradł kochance syna 

Panna Helena Zal~.ka, lat 29, zamie­
szkała przy ul. Modrej nr. 5, od dłuższego 

Pos:adacze przedmiotów zibytku, ;ak czasu żył az Antonim Marcinkowskim, z 
samochodów oso,bowych motocykH row';- którym mi3.ła syna. Ostatnimi CZ3'sy ko­
rów, kare l, powozów, wolanlów, koru chankow;e żyH z sobą w n,:ezgodzie, a 
wierzchowych, <iU'be!~ówe·k i sztucerów przyczyrą n:ezgody była kwzsf'a dziecka, 
będą ffi'us.'eli uis·z,czać następu'ące pod'atki gdyż kochanek twierdził, że winno ono 
na .rzecz łódz.kie,go zwią:>:ku komunalne,g.>: : należeć do niego, zaś przY'brana :ego poło­
pOdatek od samochodu osobowe,go 120 d. wica stała na stanowisku, że ;·ako matka 
roczme. od motocyklu 20 zł., od roweru 5 ma pierwszeństwo do syna. Zatarg trwał 
zł.. od karety 60 zł., o~ po~oz;u 40 zł. >d ! dość długo i kochanek odseparował się od 
wOllantu 30 zL, o·d konta W'.erzooowe'go 40 I swej przy:·adółkL W dniu wczora;szym 
zł.. od dubeHóW'lki i sztucera 25 ~ł. P?dczas ~ei nieobe.cności skrad.ł }ej 6.d-e-t-

Od pcdatku są wolne prz,edmloty zby~. I n1e~o chiop,ca; Zr?z.paczona matka. pr~y­
lw, kt6re zn·ajdu:ą się w posiadan-iu władz I bległa z k:-zyklem 1 pła.o~zem ~o kom1sa~J~­
państwowyoh l<ub samorządow)1lch, przed-I tu, ~ekluJ~c o porw·anlU dzIeoka .. Poll-C!a 
s.tawicieH państw obcych oraz osób prz~- wdroZ'vła SlledzŁwo. ce.lem wyśwletle.nla 
ie7. d n)llch, prze'brywają.cyc.h w obręhie pow. Slprawy. (P) 
łódzkiego nie dłui.e.j, niż 4 ty~O'dnie. 

Jak zilradzft, by kaidy mial 
dach nad głOlVą 

Obrady lokatorów 
W dniu juirzejszym O go:1.z. 10 m. 30 

w sali rady miejskiej przy uJ. PO'morskiej 
16 odbędz.ie się zjazd uzeszeń lokator­
skich z całej Polski. 

Na zjeździe będzie omawiana sprawa 
głodu mieszkaniowego i rozbudowy miast. 

(U.) 

Ze Słow. wolnomyślic~eli 
palsk.cn 

Dziś dnia 12 marca o godzinie 8 wieczór 
w lokalu stow. - Gdańska 87 _ wygłosi 
referat J. Haneman na lemat "Ideo:ogja 
międzyrarodówld wolnomyśh':ielskiej". 

W przyszły piątek t. j. 19 marca r. b. ° godzinie 8 v. ieczór w sali filharmonii wy­
głosi odczyt znany publicysta Tadeusz Wie 
niawa-Dłougoszowslki na temat "Wojna czy 
pokój". Bilety można już nabyć w kasie 
filharmonii. 

Z TOW ARlYSTW A KRAJOZNA WCllOO. 
W sobQltę, d,nia 13 b. m., na walnem zebranIu 

czł011ków tow. krajoznawczego, wIeczo.rem G 

god2linle S-ej ivygl(Jsi prof. AJ. Janowski odczy·t 
p. t. .. Górna WIsIa". Wstęp dla członków be..­
płatny, dla ,g.bści iroszl: 50.! 
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Sprawa sądowa wywleka na światło dzienne 

rzekupstwa i kradzieże w fabryce ty oniowei 
• • ruzgocące zeznanIa świadków ujawniają sensacYJne szczegóły 

W dniu wczorajzym w dalszym ciągu I 

procesu przeciwko b. dyrektorowi mono­
'?olu tytoniowego Tadeuszowi Wro'1ce i to­
warzyszom sąd przystąpił do badania 
świadków. 

Służąca Krajewskiego św. Wawszcza­
kówna zeznała, że słY'izała n:e'·ednokroL­
nie kłótn:e małżeńskie, w trakcie kt6rych 
żona Krajewskie~o nazwała męż.a złodzie­
jem monopolowym. 

Świarlek Kanwa, wywiadowca policH' 
k'ral, owsl'!ej, wydaj,e opinię o Kru~sk:ch. 
Są oni znanymi prz'2mytnikami i niebez-
pie":mvmi pa.<:erami. I 

Przewodniczący: Czy w domu Krup-
sk:ch nrze"rowadzano rewizję? \ 

Świaddi: Tak iest, a rezultatem jei by­
ll"> z"alezienie kilkunastu kilol!ramów ty­
toniu. 

Z kolei sad tlnystą1)ił do badania po­
szkodowa'!vch hurtowników 

chciał, a jeśli nie podoba się panom przy- l mu wymówki - wszedł on do pokoju 
dz!ał, jedźcie do innych wyższych instan- I Wronki i po ch.wili wyszedł mówią.c "wy-
c.ji". I rzekłem się tej komlp,anji". 

Dobrz.e wiedziałem, że hurtownie Bo~u- Z b:egiem czasu po;ąłem, że urzędnicy 
sa, Lewandowsk:eJto i Gerszta otrzymują I monopolu na własną rękę faworyzu;ą hur­
najprzedniejsze tytonie, lecz nie posiada. towników, ale p'O grudniu 1924 roku dosze­
jąc ko.nkretnych dowodów nie śmiaiem . dlem do wniosku, że działali oni w ścisłem 
narazie powoływać się na ten fakt. poro~umienLu z dyr. Wronką. 

Dy~e lo" bral łavówki Cuchnacy tYlnń 
W przeddzień naszej w:zyty był dyrek- Prokurator WHecki: - Jaki był tytoń i 

tor Wranka z kil~oma hu.r'ownikami w re- papierosy z łćdz.kiego monopolu? 
stauracji Mantellf1a. gdzi~ omawtano s?ra- Świad~b Tytoń był ctlch!'ący, a p.aJlie-
wę 1)rzvdziału. Ot6ż na ko!a.cji Za~To."'ono- ros" srleśn:ałc niemożliwe do palenia, 
wano dyrektorowi Wror.ce łapówkę w PrOlkurato~ Wileck,i: Co panu wiadomo 
kwocie 1.200 zł. wies'ęczn:e a urz<>dn'l·o- O faworyzowani'u niektÓTyc.h hwrtowni­
wi Z! ąb1.·owi 750 zł. miesięc_n:e . aby da- I ków? 
wali w~romnianym hurŁown:kom 45 proc Świadek: Pewnego dnia telefonowałem 
pr;:'·~"':?"u. do monq:olu a gcy do aparatu doszedł p. 

Umowa zostala zawarta, a gdy naza- Marcinow51d odłożyłem słuchawkę,. gd.yż 
jutrz z~łoJ!li§my Się po tytOl\ - o~wiad- p·ołac2'ono wnie wadl!wie. 
CZOTlo. nam, fe transoort nie nad~zedt. Gdy przybyłem do hurtowni Marcino.w-

Gdy p. Wron1{a dowiedział się, że wy. ski n,akaz.ał mi ciszę, gdyż ktoś dzwonił. 

P ,: dsłuchana r01mOWiI 

Prokurator Wileclm: Czy była z tego 
powodu jakaś sprawa? 

świadek: Tak jest, tego samego dnia 
pytałem urzę'dnika Ziąbka, czy nie wye ' . 
wano nikomu dodatkowego tytoniu, na -co 
Zią'bellr 7bladł i ccLparł. 

- Idź pan do stare,go bo pomyśli, że 
rob i ą bE.z niego. 

Pewne.~o dnia wydał dyrektor Wronka 
nal-az, że hurtownikom nie wolno kupować 
jed2'enla w bufec:e fabrycznym. 

Gdyśmy wyszli z bufetu zos~ało tam je­
szcze kilku hurtownikćw, deszący-ch się 
wz~J~cami dyrektO'1"a. Po godzinie oświad­
czono nam, ż,e tytoniu dnia tego nie otrzy­
mamy, ponierważ transport nie nadszedł. 

nocne konszachty 
Jednak po kilku godzinach przybyli do 

mnie lwrtowniocy oświadczając, że n,a mi e­
, 'e sprzed.aia tytoń z transportu, który 
prz"hył do fabryki tel"o właoŚnie dnia. 

Przewodniczący odczytuje proto.kuł 0 - : 

ględzin dowodów rzeczowych, znale z:o­
nych w blurku Wronki, z ldórych wynika, 
że dyrektor utrzymywał bardzo roz)e)!łą I' 

koresoondencję, 

jeżdżamy do Warszawy. zawezwał on 
teszcze te!ło sam"i?~o dnia clo swe r5 0 ~ab:ne­
tu urzędnika Bogusa - Petta, któremu od­
dał ja kiś Z'łoty zegarek, dany mu a conto 
przvd z: ałów prz.ez faworyzowanych hurlo.­
wników. 

WysIałem wted,y do monopolu mego 
cz~'o'\ 'e~:a, który powr6cił o ~odzinie 10 
wieczO'l"em i O'Jowiedzia!, że widział jak po 
z~-nkniędu fabryki naładowano drwie fur-

Ma'l"cinorwski szybko wyjął z kiesz'eni ma!1Ki tytoniem, kt6ry zabrał jakiś hurto-
ołówek i począł coś notować na kalenda-/I wnik. . 

Przy'dział n,a uprzywikowane hudo­
wnie wy!'osił ro 5 procent całep'o mater­
:ału tytoniowel1o, iaki istniał w Łodzi, a 
poniewil 7 niektórym hurtown:kom dawano 
Tla.wet 10 procent - przeto inni musie·Ii 

rzu. Prokurastor W~ecki: Cry zdarzało się, 
Po chwili rozmowa została przerwana i że w lepszych iPudeł1<ach znajdow,ano gor ... 

Między listami znaTez!ono pisaną przez 
hurtownika Gumowskie~o kartkę następu- 'I 

jącej treści: 

Marcinowski opowiedział mi, że przypad- sze Ił<>tunl<"i T"arreTos6w? 

"Kochany pan:e dvre1.rto"zel Niech się 
pan nicze10 nie obawia, bo ja o~obiśc!e 
mam dostęp do wysokich osób w War~za­
WIe. Co do mych 4000 L_., to wyszedkm 
na t2m bardzo krucho lecz da się to za-

II brać gorsze ~atunki. kt6Te des.zyły się 
mnie'szym po!pytE'm i lem tłumaczą się de­
fi.cyty kasowe niektórych huTtowników. 

kowo po,d.słuchał rozmowę hurtownika Le- Świadek: Tak jest. nawet ba'1"dzo <:zęsto 
wandowskie~o ze swym pracownikiem: te- w pudełkach "Grand-Prix" leżały papiero­
lefonistka za'pomniała rozłąc'zyć druty g:1y sy napchane machorką, a w paczkach 
telefonowałem z monopolu , a I?otem Marci- "Xanti" zwykły "turecki średni". 
nowski u;ął słucha,wkę i usłyszał rozmowę 
następ.u ; ące; treści: 

łatwić , jeśli ~an dyrek,tor otoc~r. opieką 'esola I b~cia 
mOJą hurto.wmę , \Ylzam:an ~ato ;laJę panu 
10 p:-oc m~~o zysku. Polacaiąc się laskom Na jedne; z libacji, które wyda,waH hur­
pana dyrektora, pozostaję _ Gumowski 71 townic. y na CI2'eść Wronki, był obecnym 
żoną". mój wS1)ólnilk Marc!nowski, który mimowo-

Przewoduicz?CV:' Co świadek powie o ' li ule~ł n,amowom Wronki i dał się wciąg-
tym 1iśc:e i " 4000 zł.? I nąć do "związku Uiprzywilciowanych hur-

Św. Gumows!d: List faktycznie pisany towników". , 
jest prz.czemnie , a co do 1wych 4000 21. , to I Nazajutrz gdy czynił.em Marcinowskie-
należą m i się on'eod p. Wronki. Zwykle to- I 

n, lewo •.• 
- Panie Lew,andowski, otrzymałem 

przydział - zaraz towar przyw:ozę. 
- Czy prócz towaru dostał pan coś na 

lewo? 
- Tak, Da.wet dość dużo. 
Rozwowę tę Marcinowski dokład,ni.e za­

notował. 

war otrzyrr>vwa łem z końcem każde~o mie-I 
siąca . a pieniądze wpłacałem zg6ry. Otóż 
przy kwartalnem obliczeniu okazało się, że 

Przez szparę w suficie 

lalalną 

Z biegiem czasu palacze gdy widzieU na 
papierosach lub tytoniach stempe.l łódzkie.j 
fabryki ,,16", to udeKali .mówiąc, że nie 
chca zachorow?ć na suchoty. 

Oskarżony Wronka: Czy zdarzało się, 
że paczki tytoniu nie miały prz~isanej 
wagi? 

Świadek: Tak jest. Ja osobiście tytoni.u 
nie ważyłem, lectz niejednoKToŁnle z.darzało 
się, że detaliści użalali się na brak puepi. 
sane,j wagi. 

~~~y~l:;;~~e~: 'OOO zł., któr, dotychczas I ue o ekły tysiące sardynek. Rai dla szmuglerów 
::-.. zewodniczący: DIacze~o świadek l Szmuóleny miei1i istny r·aj. pBez ten 

wt~ '~mniczał swą żonę w interesy han·dIo-! Zbiegów po długich poszukiwaniach odnaleziono I czas ope;owa.li na wielką skalę i prZY-,V'O-
we? l ziH tytoń z Gdańska, który SlPfzedawald Il.!. 

P.~ gni) 'a"o'llniko' ~I i a złodziei ujęto i osadzono Z3 karę w więzieniu Wodnym .R'Yntku. . łódzkiego 
t:~U - l J W~· S d k Ł d' t b' I .. .. h f' h t . d b Skutklem tego pt"odukcJa 

Ś • d k I t t' h'ał tk I a o ręgo,wy rw o ZI w ry Ie up'%'o- pow.aLnle;szyc Irmac s WleT zono o e- l malała gdvł Wl'elu ludzi wo-WJa e : s o nie c CI -em począ . owo I • • • , , '. monopo u z ,~ .-
żonę nakłonić do złożenia wizyty Wron- : sz,c'Z?nym rO,zpatrywał sprawę kTadZ1ezy I cnosc sardynek P?,chodząc~ch z kr~dzlezY'1 gó1e przesłało ~aHć.. . 
kom, aby otrzymywać lepsze przydziały 35-CIU skrzyn sardynek, ze składu Adolfa I Detal. zapytywanr od kogo Je nabyh, wska- Prokurastor Wtleckl: Czy znardowano t y-
tytoniowe, lecz rozmyśliłem się, Ponieważ Sztraucha IPrzy ul. Kamiennej 1. zali na Frydm.an.a Moszka, kt6rego wobec' toń spl,eślliały? 
w~zyscy urz~dnicy w monopol,u br~~l la- I Na ławie oskarż.onych zasiedli: F.ryd- teg.o aresztowano, Jednak udało mu się świadek: W bard1)() wde\kiei ilości. 
Ji'0wki, to z Jasne} przyczyny.me chclctłem I man Moszek i Ryfka Rozental, którym akt zbiec z aresztu, lecz ipO kilku dniach ujęto 
zony zapoznawać z oszustami. ik . . '. d li 1925 k' PrOdukcja SI-. Zmniel·SZa 

Zbadany w -charakterze św!adka, na- os ~rzeD1a ZaTz,u:a, 1.Z o pca . ro u go ponOWD1e. ~ 'f t 

ezelnik dyrekcji ~.łówn-ej P: Napie'l"als~i ~e~ I do hstopa.da teg~z,roku, dokonywah sysŁe- Na rozp'rawie sądow-ej Frydman do wi- Zbada,ny w charaocle-rze świadka Józef 
znał, że wyd~leme ;o.b.otmcy ~ohczynskleJ I matyc'zneJ kradzIezy na szkodę Adolf.a ny się nie przyznał twieTdząc, iż towar w Obraniak zeznał, że skutkiem pogorsze­
było uzasa~n.:.one, lesli ~ać wlarę! sloy/Om I Sztraucha i że w tym czasie skradli 35 I dobrej wierze nabywał od Joska Maze,lszy, nia się łódzkich wyrobów produkcja zma­
dyr. WronkI, ze prowadziła ona a)!.taclę na skrzyń sardynek po 100 puszek każda na . T 'l " h d . . . k • d lała o całe 40 pro<:., gdyż dz.ielnice ro­
terytorium fabrycznem, , " ' I o,war w IOS'Clao wu 1 wIęcej s rzyn o - botnicze, zaopatrywane w tytoń gorszych 

Dalej świadek stwierdza, ż'e były skar- : og6lną :umę wa;toscl około 8 tys: złotych. 1 bierał z mieszkani,a jego narrzeczonej Re- gatunków absolut,nle nie kupowały: nawet 
~i publicznOŚCi na tytonie, lecz wynikało to j 'W hstopadzl'e 1923 roku fuma A. I zental i pro·wadził z nim p'l"zez trzy miesią- papderos>ów "Radlo", wystarcz~ły lm t;y-
nie z winy magazynów, lecz przydziałów I Sztrauch podczas p'l'zeIPTow.adzania rema- ' ce normalne inteTesy handlowe tonie szmug'lowane z , Gd.~~.ka 1 ,ŚI~ska. 
fabrycznych nentu i obHc'zania zarwartości składu, spo- ,Prokurator: Czy detahcl czuh Slę skuł-

• . , . ' Ryfka Rozental kategorycznl-e lzaprze- ociem tetr.o poszkodowan.j? 
Upośledzeni hurJownicy , strze~ła bra~ ~,~CI~ skr~yń sardynbe:k

D
, kto: -cza jakoby M. Frydman odbier,ał sardynki, świadek: Nawet bardzo. 

, . , re zmkły ,w }akls taJemmczy sp'os6. rZWl usHując dowieść sądowi że nigdy u niej Zbada.ny w charakterze świadka slaru 

.Zbad~ny .w -char~kte~ze sWlad~a hurt 0- , .składu były zamlknięte i nienaruszone. Za- I . " ' . ny komisarz urzędu akcyz i monopo16w 
wnlk Hlpoht Ludwik PIątkowskl zeznał /. .,. 'k" nie bywał, pukał Jedyme do okna l w ten I W·· k' ,'. Ił d' 
. h d '1' d ' d l"" I mtrygowam ta'emD1czem zm D1ęClem I 'b ł ł k' p. oJlUc 1 zezna,; e, ze pewne.s0 n1a czy-
ze. c~ęs.to przyc o. Zl l o mego eta lSCl.1 I k ' l'" 11 • l . d h'l I s:poso wywo ywa narzeczonego c6r 1 nil w łódz.kim monopolu rewi2}ę i u}awnił 
skarzyh SIę na papierosy monopolow(! kto- s rzyn, w asclcle 1 peTsone za nyc s a-I M l dl" d' k' .' i ' . .,'."., l' p' , aze szę· wa ' IWtOSĆ prowa Zen1aS'1ęg'owOSCl: n e 
re ostatmml czasy były memożltwe do pa- . dow stwlerdzlc me zdoła 1. o kllkugodzm- D' 'b ł . .,. b ł gól f r co do książek pod 
I i k" ci kł d6 zlwny sposo wywo yrwanta z leJ mle· Y o wo e o' la, a -
en a. nem ,poszu IwaOlill ozorca s. a w k' M l F d ręcz.nych to zamiast n~-c;h prowadzili u. 

P 6 t Ił d k' l' S h ł br k h sz an:a aze szy przez ry mana przez .',.. l. • , . , r cz eóo y:e c)a mon~po u nie roz- ztrauc' a spostrzeg a w magazynac . , , , '. rzęo11l'cy Jak:es wy'J5.3Zy n1e mające nIC 
dZI.el~ła r6wnomlerme tytom!l ?urtowni- kota, którego prz.yniósl .do tę;pienia znajd'U- gWIzdante .na palc~ch. pod Jej .okn~ml de- wspólne1'0 z buhalterią. • 
kom: z tego po;vodu tocz:rły S!ę clą?łe s~o- ;ących się w składzie myszów, nerwował lą, to tez lolkakTotme ml.ala mu Nie:e·dnokrotnie przyłćłiP'Ywano rozmal-
ry m!ęd, zy uposledzonyml hurtowD1kaml a rzekomo powiedzieć, i.ż jeżeli to się po- tych chłopaków z papierosami,które sprze 
d l W p'OISzukiwaniu wdrapał się na stos L d 1 k 

yre {Clą· wt6rzy jeszcze raz ohleje ~o wodą i każe dawaLi robo,tniiKom, a o{onana e sperŁy-
Przewodniczący: Przy Jakich okollcz- bel, się·ga ią.cy,ch sufitu i tu 'zauważył kilka ., b za wykazała że są to papierosy pocho-

no§~:ach wyjechał świadek do Warszawy słomek siana, zwiesza.; ących się .z pułapu. WyrZUCIC za ramę· dzące z mo~opolu tytoniowego. • 
ze skargą Zastanowiło go to jakim sposobem na sufi- Na takie .. dictum"zdenerwowany Fryd-

Ś~iadek: G,dy tytonie. ulegały pogor: cie znaluło się siano, zwrócił uwagę na man powstaje z mierjsca i rozpoczyna wrza­
s~enlU. z tygodma na t~dzleń, zdecydowalI sz.pary l' w"'rwaną deskę. O odkryciIU s'wem skliwą sprzeczkę z współoska'l'żoną. dopi-e-
SIę ntektotzy hurtownIcy n'i wśp61ną ak- ] . . 
cję! a w szcze~61ności ci, kt6rzy należeli do zawiadomił natychmiast właściciela składu ro gł<>,s pr~e;vodmczą~ego s~d'~lego Zab~­
zWIązku podoficerów rezerwy. Sztraucha, kt6ry chcą'c zbadać jak spnwa l"owsklego l lnterwenc.;a strazuJących poh-

Pewne~~ ~nia .udaliśmy się do dyrekto- pJ'lzedstawi.a się z drugiej strony sufitu ską-d I cjant6w przypro.wadza ich do porządk.u. 
ra Wroni kl.t ztądtaJ~c bkadbgOrydcznego pr

6
zy- przedostaie się siano, udał się na górę, Po rwysłuchaniu obrony sędzi.a ,ZahoTow-

rzeczena, ze y OOle ę ą v·y awane r w- .., .. k' ł 'ł k k F d 
nomierni~ i że nie będzie panował system gdzl~ znajdował SIę warsztat tapIoCerski, s 1 ?g OSI ,wyro na moc~ t6re~0 Ty-

protekCYJny, ani też żadne hurtowrJe nip nalezący do Joska Mazelszy. Pneprowa- man l Rozentalowa ska'zanl zostal! na 6 
będą faworyzowane. dzona rewiz.:a uja'wniła, że kradzieży d.oko- miesięcy więzienia k.ażde, oraz na solidar-

laudź bedz·B palić co ja 
b~dę che-al, 

Dyrektor Wronka wysłuchał nas l od­
parł: ,,palić będzi-e ł,6dt to -. co ja b.ęJę 

nano z mien:kania Mazelszy. ne pookrycie wniesionej :przez powództwo 
Joska Mazelszę aresztowano i rozpo- ::umy 3.6Ou zł. wraz .z 15 proc . .strat h.andlo 

ozęto. poszukiwania w mieście u kupców wych, oraz 108 zł. za prowadzen;e sprawy 
k.olon!alnych, by wytkryć komu zostały' i po. "'O zł. tytułem opłat i koszt6w sądo­
sprzedane sk'1'ad.zioJle ~ardyn.ki. W 20-tu ,wvch• iU) 

Kradli! 
Jasnem wobec tego siC( słało, że w mo­

n.op-olu jacyś osobnicy ~ełnlają kradzie­
że, le.cz nie można i<:!h :'yło 'Przyłapać ift 
B1.ag1'anti, a wszelkie wy-s,:lki urzędu akcy­
zowe t1o spełzły na ni,czem. 

\Vedług wykaz6w urzędu akcyzowe!!o 
w łódzkim mono1)01u musiano pracow:ić 
ze zna1cznym deficytem, ~yż podaż na 
pa-oduk.cję łódzką zmalała. 

W papierosach "Ergo" xnajdowano 
szmaty i gał,,,sany, a w pac2Jkach tytoniu 
kawałki pap,jeru. 

Dalszy ciąg poda d7.1sie~zy .,Gonie-c 
Wieoe z orny" • 

T. Ił.. 
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Moda krótkich sukien rujnuJe przem.ysł wełnian~ . Rynek pieni żn 

iędzynarodowa federacja przem słu wełnianego w!!~~!~!~ ,Q~e!~a ~!;~.~~.". ~ 
Proiekt ten został wysunięty podczas zjcazdu przedstawicieli ~~~~~~~~~fae::el~;o urrędoweJ notowania były 

wełniarzy angielskich, francuskich i belgijskich w Bradłordzie Franki franc. c~. 
Dla. przemysłu wszechświatowego weł było zużyć 4 jardy---,-- teraz zaś 2 całkowi· I mającym na celu podnIesienie gatunków 

nianego jest faktem doniosłej wagi odby- cie wystarczają. Wobec tego należałoby wełny. Przy komitecie technicznym mo­
wający się obecnie zjazd francusko - bel- się zwrócić z apelem do modniś całego I że być zorganizowane również biuro sta­
gijskich wełniarzy w Bradfordzie. świata, aby skracały sobie włosy ile chcą, tystycznej 2) komitet kooperacji prze-

Celem zjazdu jest organizacja wszech- ale aby podłużyły suknie, gdyż moda obe- mysłowej obejmujący również instytut 
światowe; federacji wełniarzy. Przedsta- cna grozi ruiną wielu fabrykantom. Zwal- badań przemysłowych; 3) kOnll'et koo­
wiciel Francji p. Maurice Dubrelle w ob- czać taką szkodliwą dla wełni~TZy modę, peracji handlowej z departamentem kre­
szernem przemówieniu wskazał punkty mogłaby tylko akcja zapoczątkowana w dytowym, któryby dostarczał informacji 
wytyczne i cele kooperacji w tej dziedzi- wielkich solicach świata w Paryżu, Lon- co do pozycji fin3nsowej firm kupujących. 
nie, począwszy od racjonalnej hodowli o- dynie, New Jorku, Berlinie i t. d. Następni m6wcy między kt6rymi był 
wiec i kończąc sprzedażą wełny. Według planu p. Dubrelle'a federacja również dobrze znany w łódzkich sfera..:h 

Dzięki wspólnej akcji można byłoby powinnaby była składać się z następują- przemysłowych p. Francis WilIey, wyra­
podnieść hodowlę owiec w różnych kra- cych oddziałów: 1) komitet techniczny zali swoją jednomyślność z p'rele~entem 
fach i dzięki umiejętnemu krzyżowaniu w kooperacji z laboratorjum eksperymen- i przyjęli z entuzjazmem jego pro:ekt. 
podnieść gatunki wełny, które w osła- . Łalnem, oraz wydziałem weterynaryjnym, A. B. 

s 

Na rynku wyrobów czesankowych 

Belgia 34.75 
Holandia 30S.0J 
Londyn 37.15 
N. York 763 
Parvi 27.80 
Szwajcaria 147.00 
Wiedeń 107 ·1)5 
Włochy 2070 
Sztokholm --._ 
Kopenhaga -.­
Praga 22.60 
Pożyczka dolarowa 75.00 
10 oroc. oo~vczka kole' owa 125.­
Pożyczka konwersyjna 40.00 
8 oroc. pożyczka złota l ' O 00 
4 i nół proc. listy zasta wne ziem-

skie 23.25 

wem drLiesięcioleclu ZIllacrmie się pogor­
szyły. Kwest ja odpowiedniego opako­
wania i transportu również jest jednako-o 
wo watna dla rozmaitych krai6w o roz­
winiętym pnemyśle wełnianym. 

Sprawa dokładnej statystyki nie stoi 
również jeszcze na odpowiedniej wysoko­
ści. Np. zeszłoroczna baissa cen wełny 
przypisywana była przez jednych opubli­
kowaniu fałszywej statystyki, wykazują­
cej zbyt wielką ilość surow~j wełny, 
przez drugich zaś mniejszemu zapotrze­
bowaniu. Periodyczna publikacja do­
kładnych statystycznych danych doty­
czących produkcji i zapotrzebowania weł 
ny umożliwiłaby utrzymanie równowagi 
w składach w-ełny i wstrzymałaby rueuza­
sadnione wahania cen oraz mogłaby słu­
żyć jako wskaźnik zapotrzebowania ilo­

zapanowało znaczne ożywi~nie I 4 proc listy zastawne ziemskie "0,-
4 i oół proc. oblig. m. Warszawy 

Złotowe 19.75 

ściowego i jakościowego. 

W !landlu wyrobami czesankowymi !pa- I terminu platn·oś.ci weksli, przyjmowany-ch 
nuje nada,l ożywienie. Do Łodzi przybyła jako pokrycie należności. 
znaczn·a ilość kupców prowincjonalnych, Przy,jmowan~ są mianowicie weks1e z 
WŚ'1'ód których przewaiają klllPcy z Mało- te.rminem d-o 100 dni, za niektóre zaś ga­
poLski. tunki wyrobów producentom udaj~ się 

s,zC1zególnie poszukiwane są mate'rjały osiągnąć do 20 procent gotówki. 
damskie, jak rytp-sy i popeliny. Również Przy frzeli-czaniu należytości na złote 
deszą się powodzeni,em ,wyroby czesanko- stowany jest oficjalny kurs dola'ra, za cał­
we używane na ubrania męskie, szczegól- kowite zaś pokrY'ci~ należnoki gotówką 
nie zaś tak zwane ,.mouline". u-dzielony jest rabat w wysokości 15 proc. 

Warunlki spl'lZedaily uległy pewnemu (rz) 
ob-osŁr!zenw, które !polega na skróceniu Sprawa badań technicznych również 

wymaga skoordynowania. Większe cen-
tra przemysłowe, jak Y orkshire, Rouoox J k ł ł d k I 
i t. d. posiadają instytuty dla badań a wp ywa y po at l- w utym? 
technologicznych i przemysłowych, lecz 
jedni często nie wiedzą o wyniku badań CI · ·1 d· · ~ 
drugich. Utworzenie centralnego biura l a przywozowe uJawni Y ten encJę ZWYZnOWą 
badań międzynarodowych przemysłu weł- W pierwsze.j dekadzie lutego podatki I Monopole przyniosły w pierwszej de-
njan~go oszczędziłoby wiele <:zasu. pic- bezpośrednie przyniosły 9,3 mili. zł., w dru- : kadzie 12,3 milj. zł., w drugiej 14,9 milj. 
niędzy i wysiłku. d k d . 94 mil' ł . . ł . l ł "\.: . d b ł b ó .. 6ł giej e a Zle -, I. z ., w trzeCle) - z., w trze-dery 12.1 m! j. z. 

l"ozą ana y a y r wntez wsp praca 9 miLj. zł. Ogół~m daniny i monoDole dały w 
przy zbycie wełny. W pierwszym rzę- pi~rwszej dekadzie lutego 30,5 mili. zł., w 
dzie znajduje się tu kwest ja kredytów I Podatki poścednie przyniosły w pierw- ; dru<łiej 33,7 mil)'. zł., w trzecie)' 31,5 mil)'. 
przemysłowych i warunków' sprzedaży, s7Jej dekadzie lutego 2,4 milj. zł., w drugiej l, złot~ 
a następ me kwest ja napozór błaha, lecz 2,7 milj. zł., w trz.eciej 2,6 milj. zł. Z t . . '1 h 'd' . . ł h d 1 ł zes aWlema poszczego nyc WI ZImy, 
maJąca powazny wp yw na a,n e we - Cła przyniosły w pierwszej dekadzie I' tł' • <ł 1_ 
ną - kwest,'a mody '1' ł d .. '1' ł I ze u rzymywa y Się one w Clą"U cavego 

Zd 
. t '. d d' I 2,8 mi ). z ., w rugle) 3,6 nu ). z ., w trze- miesiąca ub:. egłego mniej więcej na jedna-

arza Się częs o, ze g y prze staW1- , ciej 48 milj zł k" d' 'k 
ciel firmy angielskiej składa swoje oferty. ' .. . _ . , . ow);"~ pOZIomlej ten encJę zwyz ową u-
w jakiemś dals'zem centrum rzemyslowem : .opłaty s;templow~ przymo"ły w pI:rw- Jawmają tylko. cła ptrzYy.'0zowe, .k.t6re da-
. X.zymuje odpowiedź, że inne firmy fran- ' sZ~l dekadZie 3,? .mll). 'l~". w drugie) 2,9 l ły w. p.!erws~~ dekadZie ~,~ mIl) .. ~., w 
cuskie lub niemieckie proponują wełnę 1lll1). zł., w trzecIe) 2,9 nul). zł. tCirugle) 3,3 mil). zł., w trzecie) 4,5 nul). zł. 
na daleko dogodniejszych warunkach. 
Nieraz tą samą odpowiedź otrzymują te 
właśnie firmy, na które się klijent powo­
łuje i w tym wypadku albo należy zrezy­
gnować z tranzakcii, lub też pójść na u­
stępstwa. Uniknąć tego rodzaju nieporo­
zumienia dałoby się dzięki wspólnej obro 
nie interesów dostawców wełny. Między­
narodowa federacja mogłaby również po­
siadać wyczerpujące wiadomości co do 
zdolności kredytowych klijentów w re·z­
maitych krajach. 

Dużo humoru zawierała ta część prze­
mówienia p. Dubrelle'a, w której nawo­
łuje on do walki z tak szkodliwą dla fa­
brykantów modą krótkich sukien. 

Przed kilkoma laty na suknię trzeba 

Dalsza zniżka ceny bawelny 
Ceny bawełny na rynku światowym w 

ciągu ubiegłego tygodnia ,w dals.zym ciągu 
spadały, Wpłynęła na to między innemi 
niższa -cen-a baiWełny egipskiej w s.tosunku 
do cen bawełny znajdującei się w portach 
angielskich. Obecnie świetny urodzaj w 
Egipcie łącznie z znaczną podażą bawełny 
tej na rynku angielskim -wpłynąć musi na 
dalszą zniżkę cen, nie bac'ząc na usiłowa­
nia producentów ameryka l<kich w kierun­
ku p odtrzymania cen bawełny na pop'rze­
dniej wysokości. 

Pr rownia ~ul(ien i oklY[ d m~I:I(h 
(b pracowniczki tir Zwieback· Wiedeń) 
20 l-p. f. -

Upadłość firmy "L. Baałogórski''; 
Od października nie płac' la swych zobowiązań 
Na wczorajtSzej sesj-i W'rdziału han.dlo. I dziernJka ub. roku, Biało-górski nie pła::-ił 

w~go sądu okręgowego w Łod'zi, pod prze- swych z,OIbowiązań, d-opu.szcza;ąc weks.łe 
wodnictwem sędzńe.go okr. Ło-dZ'iewskiego, swe do prote-s.tu. 
rozpoznawa;no podanie ~gł?sme prz:'z Są.d po naradzie postanowił o·~łosić u­
adw, ~o~ru;~ng~, w prze?n1l'o:'le ~,~łoszenta padłość Hrm.ie "L. Białogór's.ki", datę o. 
UJpadłoSlcl tll1't;tue ,L. BI·ało.gorsJn, skład twarda upadłości wyznaczył na 9 marca 
fa·rh (Ceg~ e,l1l1lana 49). b. r., zamoi'anował sędZlia komisarzem s. h. 

Adw. GoJ.drin.g, który ~tętpował w Józef Pin.kusa, zaś kurator'em masy adw. 
imien.iJU 7 wierxycie1i, $ltwierdx.ił, j,ż od paź- Tarrubarkina. (raw.) 

Sytuacia Ul przemyśle śre~" I 
nim 

Dolar 7.58 
Ul obrotach prywat l ych kurs 

dził do 8 zł. 
docho-

Mocna tendencja dla dolua, która uja­
Poniżej podajemy stan zatrudnienia fa- wniła si~ na prywa,tnym rynku walut ob .. 

bryk, zrzeszony<:h w krajowym związku cych już ollleg.dai, łirwa w dal!lZym ciągu. _ 
przeto. włók.: Oficjalny kurs dolara na giełdzie WMSzaw-

6 dni w tygodniu pracuje 127 fabryk, sklej nie ule~ł z.nUanie, zarówno fecIoak 

nlB uległa zmianiB 

zatrudniając 7.526 robotników; I wC2'lOraj, jak i w druu środowym zapotrze-
5 dni w tygodniu pra·cuje 14 fabryk, I borwanie banków dewizowych z-ostało za-

zalrudnlając 764 robotników; spOlkojone na giełdzie cdicjalnej do wyso-

4 dni w tygodniu pracuje 6 hbryk, I kości 20 procent. 
zatrudn:a'ąc 132 robotników; Stą,d wynłlkło zwiękSlzetnie za.potrzebo-

3 dni w tygodniu pracuje t fabryk, ' walllia na rynku pozaJfiełd.c'WJ'm, co spo-
zatrudniając 290 robotników; \ wooował,o dalszą zwyżkę kursu prywatne-

2 dni w tygodn:u pracuje 1 hbryka, \1 go. N k l t 1..~ h 
.. " b"k a prywatnym ryn u wal u o ... ",c w 

zatrudm3 jąc ""0 ro c.·m ów. ~ .I.' k d 1 d' b .I b' 
• • . 1JOuzl .urso ara w go z:nac pr'lcc..O le-

Czynnych. 154 f:l bryklI zatrudma)ące I dnich wynosił 7.92 w płaceniu, 7.95 w od-
8732 robotOlk6w. I da.'Waniu. Wskutek braku materjału dolara-

5 pr. obJ. m. Warszawy przedwojea­
ne 23.00 

złotowe 34.25 

61ełda akcjowa 
Buk Polski 52.- - 51.25 
Bank Zachodni 0.95 
Bank Handlowy 1.55 - t.60 
B~"k Zarobkowy 4.'""7 
f 'C 5S 2.20 
Chodorów 3.95 
Cukier 2.25 
Węgiel 2.50 
Cegielski 7.41 
Modrzej6w 2.20 - 2.25 - 2.20 
Ostrowieckie 4.90 
Rudzki 0.90 - O.8lł 
Fi.rley 0.37 . 
Haberhusch 4.95 _ 4.90 
E1ektryczno!~ 1.40 
Częstoclee t.l0 - 1.15 
tuy 0.10 
Nobel t.25 - 1.20 
Lilp,,!, 0.S9 - 0.51 _ 0.5l.) 
Norhlłn 0.85 
Parowo~ 0.20 
Starachowice 1.03 - t,.04 
tyrardów 8.25 
Spirytus 1.50 

W dniu 11 ~o marCB 
Za '(X) złotych: 
Londvn 
Zur"ch 
Be,lin 
Wyn!. na Warszawę 
GdAIj;'k 
wVr>1 nA W/uszawę 
Wiedeń czeki 

"' banknoty 
Pta~a 

1926 r • 

r.fł.S) 
fi650 

1i~.2')-~77 
5"j .~-<'414 
1'667 -"IłoM 
66 7-'i1&~ 

!-l1.R5 92~t; 
91.M-92.35 

437.60 

LONDYN. 11 ·go marca (Pat) Zamk"lę" 

4.8613 
cie Slleldy. 

Nowv-Iork 
Holandja 
Francja 
Belgia 
WIochy 
Niemcy 
Szwaicarla 
HIszpllnl8 
Portns:!8\j8 
Dania 
Norwe~ia 
Helsingfors 
Prlł~a 
Wiedeń 
WarszaWa 

U.Hl~ 
l?i4.00 
106 f!1 
121.05 
20 41 
25.25 
154.48 
~.53 

l!oj.68 
22.25.25 

1!ł2.81 
164.06 
34.50 
~.50 

fiotowania ofełd~1Me W Panin. 
giełdy 

PARYZ, 11 go 

Londyn 
1\. lork 
Bel<!ia 
HI!'zr>anla 
\',Iłochy 
Szwal,'arja" 
DaniA 
Hnlendja 
Sz .\iccja 
halla 
kumunja 

• 

marca (Pat) Zamknięci. 

154.00 
2755 

12525 
58925 
11070 
551,1.00 

J IU4 00 
7 .6.~ 

HI 00 

Wielk\ bank mł,dzynaro· 
dOWY 

Z. " Andrze:a 43. U ta lewa ot c\·na, 

Nieczyn.nych 44 fabryki, bezrobotnych I weg-o w podąży kun; ule@ł zwyżce do p<)-

l 3.209 robotników. ziomu 8 w płaceniu., 8.02 w oddawaniu, _ I ChCR sfworzyd Ilmeryka 
Og6łem 198 fabryk, .11.941 roboŁn;ków Również w Wa'l'szalWie kurs dcJua w ooro-I NOWY JORK, 11 marca. (PAT). K'Il-" ł" PIętro 

Wyl[W,nt lle w~;kon<łnie wedlu,:! 1,~talnJch 
rnodel1 p8rysl{:ch i \\'Iedeilsklch 

Cen,. przyst-:pne. 

. . " 'h h _1__ ł • S ł tą tu pogłoski e zamierzonem utwo1'Zenłu 
Na I-ą znllallę praCUje 128 h·oryk. I' ta-c p!l'ywa1nyc prz'ł;:UUocr.y ~om z ., . lki g t Ił b k • d , • • • ł J Wle e o prywa ne"o an u mIę zynaro-
Na lI-ą zmia.nę pracu1e 23 f.1bry~. Bank PoJsl[J onarował wa'.()raJ za do ary dpW'e~o z kapit.ałem 50 mili, dolar.ów, ce-
Na III-ą zmianę pra,cuje 3 fabryki. zł. 7.5S. (rz) lem fwans-owama potyczek za~ratuewych. 

) 
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Dziś 

wspaniała 

premjer6! 

12.m - GLOS POLSKT 

._--------.............. _ ........... .. 

Dziś 
wspaniała 

premjera! 

Najpopularniejszy, najpiękn-ejszy bohater eKranów 

DO O 
• w swej ostatniej krl!acji, w lO-c!oaktowym erotycznym dramacie p. t • 

tó ym szal "T , za • 
ą 

. , 
O le y 

(Tragedia nocy poślubnej). 
Według powieści Rex· Beach'a. nSainted Devil". 

Gra Va~entino osiągnęła 

Drk:eslra symfoniczna pod kier. p. S. Bajgeimana. 
_ . tym filmie szczyt artyzmu! 

a Własność obrazu Domu Handl. Estefilm, Warszawa. 

o 
Najnowsza kreacja genialnej artystki 

w wielkim IO-cioaktowym dramacię erotycznym 

Nr. 11 

D 
p. t. 

I7.ziś i dni następnych! 
L 

FocząteK o g. 5. ost. seans o 10. 
w sobot". i niedziele o g. a-ej. 

u 

, o który oprzeć Się może nalbardzlej 
zachwiana firma; nie upadnie mg,lY, 
Skoro tylko Sit; zMócloradę rekla­

mową do 

Wielka tragedja ż7cia, targająca nerW7 i ścinająca krew w żyłach. 

Wzruszając7 dratnał niewinnie posą;dzonej. 

t-' I N A-- S I 0-NA l: WRRSZRWSKI P1RIif\ZYH D6UWIRl 1 ś Jak _~yć! : I wlato",".) ..... wy pay. 

~ I n ~ LE I ehografolog Szyller· :t R o L N E, DRZEW. WARZYW E ' '," SzkollllK opowie Ci kim 

I 
KWIATOWE ora? N A R Z Ę D Z I A I . i; ,. ~::::I~' ~bblr~k~~~ł~!!~ 

OGRODl'Il<.ZE 1194 - I • R. ma 8w6j lub uinter080' 

("') Polrcfl;a l. JASIN.iKIEGO proWadz0!1e II Ul- PIOTRKOWSKA 109 :1~~j11'::~ .. ~Y·ro!~kO~:: 
II? ~KŁADY __ on r. 18/0 ' Ó ai'le UfO ·zenia. Otrzy-
", \V Ł~Cz}. cy ul ,'l':l.rlańsl,8.0 i W ŁudzI P<?LECA BJhATY WVB R OBUWIA masl szezeg6ło~ fi anal 

Andrzel8 10 -Cenniki na żad Qrall!'\ OST TNICH fASO:-JÓW PARVSI(lCH liZOl eharakteru, okres. 
,. - lenlfl ulet, wod, zdoi· :: =------------,.; - ~~Sa~\~ę J~!~i:!C~:ni:: 

"'ł On cherche jeune tr~yma"Diu ~ zl. O. 

~ f r a c a i s e I Potrzebni chłopcy i~~~;i}~~~~1 
:.-------------;, Pękn. ~ 5-·I~. lijl().· 

farb'arza oazieźowego 
tylko pierwszorzędną siłę po­
szul<uje się do natvchmiasto 
wego przy ' ęCla. Zdoszenia 
pod "S o II d n~" do Biura 
ogłoszeń ~tatlera, Kra .. ów, 

Rynek 8. 

1341-2 

pour conversation. 
Offres: S. B. 29. 1348-] 

'Wznowił prz"jęcia 
Telefon 35-43. 1201- 3 

do sprzedaży 

Sienkiewicza 147 

Banasiak. 
1298-5 

Dr. Uleci. 

E. EI{KERT 
Klłlńsklego 143 
Choroby s k ó r ne 
weneryczne i dró~ 

mo~zowych. 

• 
PrzYJmuJe od ;S·ej 

do 7. 

~ .... ma .................... ~ .. sa""~"""*Rg.""""""EC"""""~""""""B.m44A .. .all .. ~ ...... ~mm ............ ~ .... ~· 
Ogłoszenia dla poszukujących pracy, I' 
łJez względu na ilość wyrazów 

Ogłoszenia al "one Ilcza Się PO tO 
~r()szy za w}lraz. Pierwszv wyraz 
Iicr.v się podwóln :e. Na1mllleJsze 

or;!łl'szenie 50 S!r"sz~ 
OGŁOSZENIA ROBNE kosz tują /5 groszy, dla otlaruJących 

1 zł. 50 groszy 
VQ ...... ~~2E ........ mE .. ~~Baam .. ~ .. mm .. am~I .. Bm .... 5B~agBa~aamaB ....... ~.maam3=-....... ..,.ąc.4 .... ~~ .... ~ ..... n ... ' ... ,.. 

I \\ Y~HUWANlłJ I SPl{ZI~~ I)AZ i KLP~O I DONIE~lł~NIA ROZ1IAlfE 
UCZEŃ GIMNAZJUM KUPIĘ . AJ P ANI 

udziela tanio korepetycji w z;akresie 4-ch klas wózek dziecinny u!ywany w dobrym sŁanie. Ofer- dzisiaj bez koszulki.. . Wielki wybór damskiej ł 
włącznie. Pierwsze dwa tygodnie darmo!1 Ofer. ty do redakcji "Głosu Polskiego' pod "Wózek". ! męskiej bielizny, pończoch. skarpetek. krawaty. 
ty sub "tanio" do Głosu. 1340.2-11 1346-1-k . Pracującym l1a raty. Leon Rubaszkin, Kilińskie-

NIEMIECKIEGO 
udziela gruntownie doświadczona nauezycl~lka. 
Lekcja 2 zł. Oierty pod .. Niemka". 1221-2-D 

ENGLISH 

_____ _ 110 nr. 44. 2-1-d 

KAPELUSZE DAMSKIE 
Sienkiewicz,a 26 . 1186-3-k 

ZAGUBIONE DOliUUENTY 

AJ 
Upięknajcll! Wa!;7e pokojel Firanki od metra od­
p_asowane, kapy plus/!owe. pikowe gobelinowe. 
Kołdry waŁowe. Podpinki. Pracującym na raty. 
Leon RubaszkiD. Kilińskiego 44. . U-l-d 

ZGLOSIć SIĘ 
mote dziewczyna jako służąca u Kilera, Sienkłe· 
wic za 65. 1311-1 

POTRZEBNA 
prasowaczka oraz ebemiczarka, ul. Konstantynow. 
ska 73 - Pralnia. 1313-1 

WYKWALIFIKOWANY 
buchalter-bilansil5ta poszukuje Jakakolwiek l'Tacę 
biurowa mOże być na lO'{odzinv. Łasklllwe Zgro­
sz(.·nia DOd .. E. K." do adm ... GOlka". 603 

ROMAN BRZOSKA L~$!~~s, Conversation, Literature. Inf. 6 - 8. ' bił d d b d K l 13422 GIEŁ PRA"Y "JADWIGA" 
PlOlr.,owska 84, m. 14, pr. of. 1334-3.11 z1!u' owó oso isty. wY_ :my _w __ o e. - -l! ~. q"" Właścicielka pracl')wl1i 1Jbrań dziecięcych. wyko-

- - ł ROMAN BRZOSKA R:UTYNOWA.N~ KUCHA~KA I?y -:va wszelką garderobę dziecięcą podług naj. 
Poszuku1e pracv w ml"śCle lub na Wyjazd, Prze- &wleższych mod{ li. Rnb'lta wykwintna. Ceny 

INSTITUTRICE PARISIENNE z~ubił ~ow?d o~obisty, wyda~y w Kole. metrykę jazd 27 - Ochrona Kobiet. 1335·2 l przystępne. Kiłi6skiego 60, m. 27. II lewa oficyna. 
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